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Wielka kampania angielskiej Partii Pracy 


przeciwko przyznaniu gen. Franco 


Spód mmgielscy rozpoczęli 
wielką kampar.ę przeciwko ewen 
tuainemu przyznaniu praw strony 
walczącej gen. Franco. W Londy- 
nie rozdzielane są ulotki, wzywa 
jace do przeciwstawienia Się ta- 
kiej ewentualności: odbiorcy ka- 
żdej ulotki powinni — jak twier- 
dzi tekst ulotki — podpisać się 
na jej odwrotnej stronie na znak 


Niepokoje w diadh 


Jak donosi „Daily Telegraph" 
z Kalkuty niepokoje w Indiach 
trwają w dalszym ciągu. W Tal- 
cher 20 tys, tubylców zorganiza- 
walo wielki obóz, Agitacja wśród 
tubylców znacznie się zwiększy. 
ła od chwili oświadczenia Gan- 
dhiego, że indyjski kongres naro- 
dowy. będzie się na przyszłość zaj 
mował również sprawami wewnę 
trznymi Indii. 


| proies przeciwko przyznaniu 
„prem strony walczącej gen. Fran- 
co przez rząd angielski, i tak pod 
pisaną nlotkę wręczyć posłom I- 
zby Gmin. 

LU 


Wiceminister spraw zagranicz- 
nych Anglii Butler oświadczył = 
Izbie Gmin, że Rząd angielski nie 
uznaje praw sirony wajującej rzą 
du gen. Franco a tym samym n:e 
przyznaje mu prawa kaperowania 
statków i posyłania przed sąd 
kontiskacyjny. Sąd tak! funkcjo- 
nulący w Palmie, jest nielegalny, 
a decyzje jego bezprawne. 

* 


Komunikat sztabu wojsk gen. 
Franco donosi, że w clągu dnia 
wczorajszego wszelkie działania 
na frontach nie . miąły większego 
znaczenia. Lotnictwo bombardo- 
wało part Barcelony, gdzie kilka 
skladów stanęla w płomieniach. 
| Komunikat ministerium obrony 
Hiszpanii donosi, że nieprzyjaciel 


Wybory w Rembertowie 


Zwycięstwo listy demokratycznei 


W dnin 11 b. m. odbyły się wy- 
bory w Rembertowie pod Warsza- 
wą (gmina Wawer). 

W Ł zw. Nowym Rembertowie 
ZWYCIĘSTWO ODNIOSŁA LI- 
STA DEMOKRATYCZNA, NA 
KTÓREJ KANDYDOWALI PRZED 
STAWICIELE PPS. I KLASO- 
WYCH ZWIĄZKÓW ZAWODO- 
WYCH. 


Wynik wyborów jest następują 


cy: 

LISTA DEMOKRATYCZNA — 
13 MANDATÓW, 

Właściciele nieruchom. — 4, 


Ozon — 7. 
Dnia 14 grudnia odbędą się wy 
| bory uzupełniające 6 radnych. 
W Starym Rembertowie wynik 
wyborów jest następujący. 
LISTA DEMOKRATYCZNA — 
6 MANDATÓW. 
Właść. nieruchomości — 10. 
Żydzi — 8. 
Qzon — 4. 


s 
Te wyniki w gminie podstolecz 
nej, w przededniu wyborów do 
samorządu Warszawy, s3 bardzo 
znamlenne i symptomatyczne, 


Wymowa cyfr 


O istotnym wpływie organi- 
zacji świadczą nie frazesy i za- 
powiedzi, ale cyfry — oczywi- 
ście cyfry uczciwe. 

Takimi — wiele mówiącymi 
cyframi — są wyniki wyborów 
delegatów w jednej z najwięk- 
szych firm metalowych w War- 
szawie: w fabryce Lilpop, Ran 
i Loewenstein. 


Oto, jak donieśliśmy wczoraj, 
kandydaci klasowego Związku 
Metalowców otrzymali głosów: 
1.712; 1.663; 1.283, 1.246 i 1.226 
i wszyscy zostali wybrani 

Na kandydatów O.Z.N. padło 
głosów: 223; 105; 81; 66; 55 i 26. 

Czyż te cyfry nie mówią sa- 
me za siebie? 


atakował stanowiska wojsk rzą- 
dowych na odcjnku Carabanchel 
na ironcie madryckim. Natarcie 
wojsk gen. Franco została odpar- 
te, 


Na froncie Jang-Tse 


toczą sie niesłychanie zaciekle walki 


Komunikat chiński donosi a 
znacznej koncentracji sił japoń- 
skich pod miastem  Tung-Czeng 
na wschód od Jochow. Ściągnięto 
tu oddziały wchodzące w skład 
VIII-ej dywizji. Poza tym do mia- 
sta Lin-Sian przybyly oddziały 
wojsk pochodzące z Formozy. — 


Oświadczenie Chamberlaina w Izbie Gmin 


I 


wywarło w Londynie 


powszechne zdziwienie 


Odpowiedź premiera Chamberlaina w Izbie Gmin, 
w której w. sposób obcesowy oświadczył on w jed- 
nym zdaniu, że W. Brytania nie jest zcbowiązana do 
przyjścia Francji z pomocą w razie ataku wloskiego 
na Francję, wywołała w Londynie pewne zdziwienie 
za względu na swoją formę. Fakt, że W. Brytania nie 
ma żadnych formalnych zobowiązań wobec Francji 
w razie ataku włoskiego był znany, jednak sposób 
odpowiedzi premiera Chamberlaina wywołał pewne 
zdziwienie, Niektóre dzienniki angielskie krytykują 
ostro formę tega oświadczenia premiera i domagają 
się od niego, ahy sprostował swoje wystąpienie i spre- 
cyzował dokładnie stanowisko brytyjskie, 


add a AATTEET TELTET LETETI 


«A 


Anglia ma wprowadzić 


przymusową służbę wojskową? 


W przemówieniu wygłoszonym 
w poniedzialek w Reading mini- 
sler obrony narodowej Anglii ln- 
skip ponownie zajął się sprawą 
obowiązku służby wojskowej w 
Angiił. Minister stwlerdził, że ira- 
dycją Anglii jest ochotnicza slużba 
wojskowa w czasie pokoju. Nie- 
mniej jednak sytuacja międzynaro 
dawa jest tego rodzaju, że może 


się okazać potrzeba wprowadze- 
nia przymusowej siużby wojsko- 
wej. Dla zapewnienia obrony pañ: 
stwa konlecznem jest, zdaniem 
min. Inskipa, ażeby liczba wstępu 
jących corocznie do armii regu. 
larne| wynosiła 60 tys., liczba zaś 
ochotalków do terytorialnej armii 
rezerwowej wynosić musj conaj- 
malej 50 tys. 


Stan wyjątkowy 


ma nadal obowiązywać w Czechosłowacji 


Wprowadzony dnia 17 wrze- 
śnia na terenie całej Czechosłowa- 
cji stan wyjątkowy, który młał o- 
bowiązywać przez przeciąg 3-ch 
miesięcy, zastanie jak słychać z 
dobrze  poinformowanych kół, 
przedłużony. „Lidowe Nowiny“ do 
donoszą, że postanowienia doty- 


Burza załopiła okret 


Z Tuluzy donoszą, że hiszpań- 
ski statek - cysterna „Le Fac 61” 
rzucony został na skutek silnej bu 
rzy na mieliznę kolo St. Pierre w 
pobliżu Sete. Dotychczas nie zdo- 
łano uratować 38-mio osobowej 
załogi znajdującej się na pokładzie 
statku, albowiem niezwykle nie- 
przychylne warunki atmosferyczne 
nle zezwalają lodziom  ratunko- 


wym dopłynąć do statku. Wszel- 
kle usiłowania podjęte w tym kie 
runku pozostały bezskuteczne i za 
łoga znajduje się w dalszym ciągu 
w wielkim niebezpieczeństwie. 

Statek „Le Fac 6l“ znajdował 
się w drodze z Barcelony do Sete, 
gdzie miał zabrać większy ladu- 
nek nafty. 


czące wolności prasy, oraz prawa 
zebrań i stowarzyszeń zostaną na. 
dal uirzymane w mocy. Zniesione 
natomiast zostaną ograniczenia 
dotyczące wolności osobistej, nie- 
naruszalności mieszkań, oraz ta- 
iemmicy listowej. 


Imredy znowu jedzie 


po instrukcje do Berzina 


W niemieckich kołach poliżycz- j tygodnia. W tych samych kołach 


nych twierdzą, że jeszcze w ciągu 
bieżącego tygodnia przybędą da 
Berlina węgierski premier Imredy 
oraz minister spraw zagranicz- 
nych Csaky. Wizyla węgierskich 
mężów 5łanu przewidywana jest, 
wedle tych doniesień, na środek 


mówi się również o przybyciu ml 
nistra spraw zagranicznych Cze- 
chosłowacji Chwalkovsky'ego, == 
który rzekoma miaiby przyhyć da 
stolicy Rzeszy z końcem bieżące- 
go tygodnia. 


Zdaniem obserwatorów chińskich 
są to przygotowania do nowego 
natarcia Japończyków w kierunku 
Czang-Sza. 

Na południowym brzegu rzeki 
Jang-Tse toczą się walki pod Klu- 
Kiang. Na tym odcinku inicjatywa 
podjęta została przez Chińczy- 
ków, których oddziały zgrupowa 
ne w mieście Gulin rozpoczęły na 
tarcie na garnizony Japońskie w 
Kiu-Kiang i Nan-Kang. Jak z te- 
go widać, front, na którym toczy 
się walka jest dosyć szeroki. Na 
rzece Jang-Tse ogień artylerii 
chińskiej spowodował zatorięcie 
jednego okrętu japońskiego oraz 
dość znaczne uszkodzenie dwtin 
nych okrętów, które trzeba była 
wycofać z walki, 

W okałicy Samszui, na zachód 
od Kantonu, trwają wedlug do- 
niesień chińskiego komunikatu za 
cięte walki. Japończycy rozpaczę- 


fi po dłuższym przygotowaniu ať 
tyleryjskim atak na wzmocnione 
pozycje chińskie pod Gulchiow i 
zdobyli je, zmuszając wojska chiń 


skle do wycofania się na pozycje 
przygotowane w górach. 

Na północ od Kantonu Japoń- 
czycy w uciążliwych walkach 0- 
debrali szereg pozycji utraconych 
w rejonie Daiping-Czeng. 

Wreszcie w dolnym biegu rzeki 
Sit-Słang Chlńczykom udało się 
odeprzeć desant japoński pad 
Klanymyng. Japończycy kontynu- 
ują swe natarcie na zachód 0d 
wspomnianej rzeki, jednakże ofen 
zywa japońska natrafia na dość 
znaczny opór Chińczyków w oka- 
licach Meszanla. 
zzz ZZA ZZNEZZE ZZO 


-Po całonocnym posiedzeniu ko 
misja finansowa francuskiej izby 
o godz. 4-tej nad ranem przyjęła 
25 głosami przeciwko 17 wstrzya 
mujących się od głosowania ` cà- 
łość budżetu na.rok 1938. W ten 
sposób debata budżetowa na płe 
num izby będzie mogła .rózpocząć 
słę w najbllższy czwartek. 


Hitlerowcy gdańscy 


A H zié 
pizeciw „Robotnikowi j 


W sobotHm numerze organu 
gdańskich hitlerowców „Der Dan 
ziger Varposien* ukazała się na 
widocznym miejscu tłustym dru- 
kiem notatka a konfiskacie nume- 
ru „Robotnika“ przez policję gdań 
ską. Przy sposobności szłachetny 
ten organ apeluje do policji o za- 
wieszenie debitu „Robotnika“ na 
dłuższy Okres czasu. 

Prawdopodobnie policja gdań- 


ska nie pozostanie głucha na 
„glos opłali publicznej“ 1 zastosu- 
je się do żądania „Vorposten", jak 
to już nieraz od 1933 roku zda- 
rzyio się. 

My ten cłós wytrzymamy. Żal 
nam tylko tych naszych towarzy: 
szów | sympatyków, którzy przez 
Jakiś czas pozbawieni będą praw- 
dy o... Gdańsku. 


Min. $andler przeciw presji 
ze strony Niemiec 


Minister spraw zagranicznych 
Szwecji, tow. Sandler, przema- 
wiając w AE dniach w Goete- 
borgu, analizował sytuację dzi- 
siejszą małych państw w Euro- 
pie. Państwa te — cświadczył 
Sandler — muszą uważnie śle- 
dzić grę sił wielkich mocarsiw 
i dążyć do tego, by nie dać się 
wciągnąć w tę grę i nie dostać 
się pod hegemonię takiego czy 
innego mocarstwa. 

Należy zachować bezstron- 
ność į umiar w kształtowaniu 
opinii publicznej. Ale wszelkie 
roszczenie narzucania opinii z 
zewnątrz jest nadużyciem i nie 
przestaje nim być pod płaszczy- 
kiem „neutralności ideologicz- 
nej“. Próby te, czynione w celu 
zdobywania wpływów, należy 
spokojnie odrzucić. Wystarczy 
szanować zwyczaje międzyna- 
rodowe i interesy własnego 
kraju. 

Sandler przeszedł następnie 
do usiłcwań pewnych władz 
niemieckich „odżydzania” 
po za granicami Niemiec. Firmy 
szwedzkie, utrzymujące stosun- 
ki handlowe z Niemcami, za- 
wiadamiano, że nie wypada im 


trzymać personel nie-aryjski. 
Szwedzkie firmy, mające swą 


główną siedzibę w Niemczech, 
zapytywano nie tylko o perso- 
nel i kapitał własny, lecz także 
o informacje co do personelu i 
kapitału firm czysto szwedzkich 
z siedzibą główną w Szwecji. 

To już przechodzi — stwier- 
dził Sandler — dozwolone gra- 
nice. Chodzi tu z jednej strony 
o organizowanie handłewej słu- 
żby handlowej informacyjnej o 
charakterze niemożliwym da 
wykonania, a z drugiej strany 
o próbę przeniesienia do inne- 
go kraju ustawodawstwa nie- 
mieckiego, które u nas jest nie- 
ważne i które godzi w uczucia 
mas. 

Firmy, które kategorycznie 
odmówiły tym roszczeniom, któ 
re pod płaszczykiem „odżydza- 
nia" stanowią próbę wmiesza- 
nia się do wewnętrznych spraw 
szwedzkich, mają prawo do po- 
parcia opinii i rządu szwedzkie 
go. Niestety, były wypadki ule- 
gania naciskowi zzewnątrz, wo 
bec czego czuję się zmuszony— 
oświadczył Sandler — da sta- 
nawczego wezwania firm 
szwedzkich, by przyczyniły się 
da utrzymania zasady, Że w 
Szwecji obowiązują jedynie i 
wyłącznie prawa szwedzkie, 


Organizator 


s w Poznaniu 


zabójstwa Pjerackiego 


str. 


miał być up owadzony z więzienia we Wronkach za 40.000 zł. 


Przed sedem Okręgowym w Poz 
nania odhodzie się w tych dniach 
sensacyjny proces przeciw W'ncen 
temu Kuiawskiemu, dozorcy wię. 
zienła we Wronkach, oraz h. siraż 
nikowi więzienia w Grodz'sku Ma 
zowiechłm — Zeborowskiemu | 
Michałowi Kuśnis'owi, oskarża. 
mym o zamierzenie u'afwienia 
ucieczki z w'ęztenia łednemu 1 
cremnizatorów zamordowania min 
P'e-ackle-0 w Warszawie — Bar 
derze, Bandera — jak wiado. 
mo — skazańv na dożvwotnie wię 
zema nd kilu Jat semoga we 
Wronkach. Tam też odbywał ka. 
re 5.c'u lat wiezłenła Ruan Kırt- 
pił. Da gtii me ninia Wyk, 
pić nawlazal kontakt z b. dozorca 
Zahó-owa”im a ten 7 Kułacysk'ma 
we Wronkach i wstała molaro- 
wali norówadzenie Bandery. Po 


Nedza 
w Wierniu 


Brak masła w Wiedniu trwa w 
dalszym ciąsn. W noniedzi*”-k 
wsdeno klientom tylko po 5 deka 
masła na orohę. 


Walka 


z Że'azną Grardią 


Sąd wojskowy w G: laen skazał 
I54u członków „Żelaznej Gwar 
d'i” na kary więzienia od 6 mie: 
sięcy do 2 lat. 


frednikiem w tej sprawie był Kuś- 
pia, który za umożlwien'e uciecz- 
ki Banderze ofarawał 40.000 zt, Z 
czega 20.000 gotówka i 20.000 cze 
kiem na ieden z banków nkralń- 
skich we Lwowie 


Bandera mial być uprowadzony 
z Wronek 7-go sierpnia i przepro- 
wadzony do granicy niem eck'eł 
Wf?adze *edrak Od'ry'r w nórę za- 
-n'erzone znrowadzemie Bandery 


| 
| 


2 
Entuzjazm 


mt szosób amerykański 


Podczas uroczystości ślubnych zna 
nej Spiewaczki kabaretcwej Clarke, 
która osiagnęła ostatnio wielki rnz- 
głoa w Stanach Zjednoczonych, Ło- 
zegrały się dzikle sceny. Liczny 
thim zgromadził slę pod kościoiom. 
Wazvecy uczestnicy usiłowali zabrać 
$ soba do domu jskąś pamis'kę £ 
wesele Tłum rzueił się na orszak 
weselny wychodzncy z kościoła | w 
1ednej chwili rozszarpał weton 1 tren 
ślubny panny młodej. Również "rak 
hana młodega bardzo ucierpiał. Mła 
da para z trudem zdolala przecianąć 


EBZTEFZME! EA AEO KA] 


Min. Eden w Ameryce 


B. minister spraw safe 
nth Wielkiej Brytanii Anthony 
Eden byj podejmowany w niedzie 
lẹ wieczorem przez klnh wydaw 
ców i dzennikarzy nowojor:k'ch. 

W nanledztałek Eder ndal atẹ 
do Waszyngtonu, gdzie hęds = 
przyjęty ua specjalnej aadiencji 
w Białym Domu przez prezyden- 
1a Roosevelta. 

Eden zaprzeczył w sposób kate 


gał się o stanowisko ambasadora 
angielskiego w Waszyngtonie. Jak 
wiadomo, he placówce lej powsta- 
nie wakane, poniewsć dotychcza” 
sowy ambasador sîr Ronald Lind- 
aey, który sprawnje ten urząd od 
9 lat, przechodzi w stan enoczyn- 
ku z powadn przekroczenia gra 
l nicy wieku, 


| I smiemożliwiły je (ATEJ. 


się da asmochodu. 


y pogołskom, jakoby ubie; iki hód" 
e” | „Dziki zac 


Sensacyjne oświadczenie Chamzerlaina w izbie Gmin - 


raz'e 


Anglia nie jest obowiązana do udzielenia jej pomsty 


Na dodatkowe zapyianie pos.|slę, aby premier udzielił zapewnle sugestle zawarte w powyższej in- mlonty, 
Morgana, czy oznacza to, że pre- |nia, że w czasie swej wizyly w | terpretacji. 


W angielskiej Izbie Gmln zam- 
terpelowano w pauiedz'a'ek pre- 
młera Chamberlalna na temat je- 
go zamierzonej wizyty w Rzym'e. 
w=macja zawieraia zapytanie, 
czy W. Brytania zobowiązana jest 
przyjść Francii z pomocą w razle 
w'osklego ataku na Francję i czy 
lstnie'e jakikolwiek pakt, umowa 
luh zobowiązanie, na mocy które- 
ga w razie, gdyby Włochy rozpo- 
częły operacie wa'enne przeciw 
Fra iub ie? pasiad'ośc'om, W. 
Bertzata sylaby specjalnie zobo- 
«ram do udzielenia Francji woj 
sowa] pomocy. Premier Chamber 
lais odpowiedzia! że fega rodza- 
ju zobawiszanła nie isinieig w ża- 
dnym trakiac'e, ani w żadnej umo 
wie, zawartej z Francją. 


Gwiazdka dla dzieci z Zaolzia 


Przysporzyć dzleciom polskim 
za Olzą wiele chwil radosnych — 
th szczepóln'e silnie 1 trwale zwlą- 
zać fe z ajczyznąt 

W tym cels Bratnia Pomoc Zw. 
Powsfańców Ślaska urządza zbłór= 
kę publiczną. Dary w każdej po- 
sieci przyjmuje Bratnia Pomoc 


Związku Powstańców śląskich 
Okręgu Warszawsk'ego w siedzi- 
bla przy ul Ossofińskich 6 m. 17 
codz'ennie w godzinach od 16 do 
20-e] do dnia 16 grudn'a rb. Zgła- 
szenia przyjmówane są również łe- 


lefonteznle pad nr, 303-69. 


15-ta reorganizacja 


mier w swej podróży do Rzymu | Rzymie nie zgodzi się na żadne mo 
będzie posiadał wolna rękę o ile|dyfikacje porozumienia nielnter- 
chodzi a poświęcenie interesów i wencyjnego w Hiszpanii. Premier 
francuskich, premier Chamberlain | odpowiedział, że n!e może zgóry 
nie udzielili odnowiedzi. dać żadnych zobowiązań ca uczy- 

W dalszej interpelacji pos. Hen- | ni, ale nie należy tego interpreio- 
derson z Labom Party domaga! | wać, iż jest gotów zgodzić wę aa 


Demarche Anglii i F.ancii w Bzrfne 


Sytuacja wKłajpedzie 


Pomimo zakończenia wybo rów w kraju kiajnedzkim, atmo- 
sfera podniecenia trwa w dalszym ciagu, zwłaszcza wśród 
ludności żydowskiej, żyjącej w Ohawie ostrzejszych represji 
na wypadek zwycięstwa Niemców. 

Obliczanie głosów rozpocznie się dopłera we wtorek 
i potrwa kika dni. 

Polityczne kosa niemieckie nadają wyborom niedzielnym 
w Kłaipedzie znaczenie p'erw szorzędnej wagi. 

Poniedziałkowy numer litew SX'e| urzędówki _ klajpedzkie] 
„Wakarał* przynosi artykuł ws'enny, którego autor oświad- 
cza, iż wobec okoliczności towarzyszęcych ostatnim wybo- 
rom, nie sposób jest uważać wyn!'ków tych wykorów za mia 
rodaine dla istotnych nastrojów i przekonań kraju klajpedz- 
kiego. 


* 
W odpowiedzi na interpela cię w angielskiej lzh'e Gmin pre- 
mier Chamberlain zatomimik wał, że poleci brytyjskiemu 


Pos. Fle'cher z Labour Party za 
pytal premiera, czy może udzielić 
zapewnień, że w clągu rozmów w 
Rzymie nie zawrze żadnego poro- 
zumienia z Włochami w sprawie 
kana'u Suezkiego, wojny domo- 
wej w Hiszpanii lub jakichkolwiek 
innych spraw, nieobjętych umową 
wiosko - brytyjską bez wyrażenia 
zastrzeżenia, że izha Gmin mual 
ma nie wyrazić swą zgodę. Pre- 
mier odpowiedział, że wlzyla ma 
głównie na celu danie możliwości 
nawiązania osobistega kontaktu z 
Mussolinim. O ile jakiekolwiek po- 
rozumienie zostanie w clągu tej wl 
zyty zawarte, to będzie ona przed 
łożone Izb'e Gmin, 


Władze angielskie są jnk pa tre 
ple sprawców Śmiałego napadu, 
dokonanego na Bank królewski w 

| Glasgow, w ub. sobotę. Bandyci 
podjechali samochodem pod bank 


li steroryzowawszy personel, ga- 


|breli znajdującą się w kasie go- 
tówkę w wysoko*ci 800 funtów 
*zterlimgów. Pn dokonaniu rahumr 
kn, bandyci zbiesli a.mochodem. 
Caly napad trwał zaledwie dwie 


Przewódcy 7rabscy 
ladą do Mufł ego 


JEROZOLIMA, 1212. Czełowł 
przewódey arabscy — wedłne tn. 
formacyj ich współpracowników 
— udają się w dn. 18 b. m. do Bey 
rmiu, gdzie odhędą narady a wiel. 
kim muftim (przebywa on, jak 
wiadomo, na wygnaniu w Syrii). 

Dla uzupełnienia dotyehezaso 
wych środków kontroli ruchu do- 
wódcy adziałow wojekawych w 
Palestynie otrzymali polecenie 
kontrolowania ru hu sahotażowe- 
go statków, krueujących pomiędzy 
portami Palestyny. 


Kanał przez 


ma połączyć Atlantyk z Patyfik.em 


Gnhernztor Kanału Panamikie. | dzie posiadało wielkie znaczenie 
go, pu*k. Ridley przesłał da Wa: | strategiczne. 


yngtonun raport, w którym doma 
się znacznego pogłębienia i roz 
szerzenia kanału, aby umożliwić 
żeglugę największym jednostkom 
morskim. Rozszerzenie kanału bę- 


Poza tym w kołach waszyngiań* 
skich mówi się a konieczności bw 
dowy drugigo kanału przez lery« 
torium republ' ki Nikaraguy. Defi- 
nitywne decyzje spoczywają w rę' 
ku prezydenta Roosevelta. 


Dyrektor „Dresdner Bank“ 


udek? do Niemiet i został tam aresztowany 


charge d'afiałres w Berle by wspólnie z ambasadorem 
francuskim oświadczył Rzadowi niem'eckiemu, iż Rzeęd brytyj- 
Ski ma madzłełe. że s'atut k'ajpedzki bedzie uszanowany. lak 


Rządu sowieckiego 


w ciągu b'eżacego roku 


Pa dymisji Jeżowa — jak nale. 
żało się spodziewać — nastąpiia 
reorganizacja Rady komisarzy lu- 
dowych ZSSR. 

Wedle doniesień urzędowych 
zwolniony został ostatnio ze sta- 
nawiska komisarza gospodarstwa 
kołchoźniczego Jurkin, na miejsce 
którego mianowano Lobanowa. 

Komisarzem przemysiu lekkicgo 
na m'ejsce dotychczasowego ko- 
misarza Szestakowa młanowana 
Akainowa, a zastępcą jega Mura. 
wiewa. 

Od czasu uformowania obecne- 
go rządu, t. |. od stycznia 5. r 
jest ta 15 z kolei zmiana w skła- 
dzie rządu.  6-ciu zwolnionych 
kom'sarzy stane w najbliższym 
czas'e przed trybunałem wojen- 
nym, oskarżonych o dzła'alność 
antypaństwową. Na lawie oskar. 
żenych zasiądą b. kom'sarz ilaty 
Smirnow, b. komisarz komunika- 
eji Bakulin. b. komisarz przemyslu 
drzewnego Ryskow, b. kam!sarz 
iransporiów wodnych Pachamow, 
b. kom'sarz obstalunków wojsk» 
wych Popow | zastępca prezesa 


„GŁOS KOBIET": 


Kimunikat opublikowany przez | leń, «m 


niemieckie urzedowe bluro informa- 
<yjna glosi, iż wszystkie dotychcza- 
Rawe araz ewentualne dalsze zurzą- 
dzenia nntyżydowskie w Nlemczech 
majg wyłącznie na celu spowodawa- 
nie emigracji zydów m Niemiec. Rze 
ara gotowa jest tę emigrację ulat- 
wió, lecz na przeszkodzie atol spra- 
S$ Luma Komunikat sngernje, 
siy ipid mę dostarczyli 

umnamiemiencom w Niem- 
szeGn msszneddnej Ilości obcych wa- 


Rady komisarzy ludowych Czu. 
bar. (ATEJ. 


wiadomo Anglia | Francja są sygnatariuszkami Statutu kiaj- 


WKODZORNAKESŁUGHOROKEATTSACRELDOU| 


pedzk'ega. 
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Wielkie poruszenie w sferach 
przemysłowych | finansowych na 
Śląsku wywołał fakt nagłego i ta- 


Przerwanie dzizłań wojennych na frontach 


Republika hiszpańska 


nigdy nie złoży broni przed faszystami 


Utewne deszcze, jakie spadły na 
terenie Hiszpanii, un'emożliw ają 
Obecnie prowadzenia operacyj waj 
Skowych. Z Mora de Ebra j z Sa- 
ragoszy donoszą, że poziom wód 
na rzece Ebro podnłós: się o 4 ma. 
try. Istnieją Obawy, ża niebawem 
nastąpi wylew rzeki j wielka pa- 
wódź. 

M'nister obrony narodowej Hisz 
panii wydał rozkaz do komisarzy, 
oficerów i żołnierzy arm 1 ludowej 
hiszqańskiej, w którym wzywa 
armię do walki aż do upadłego. 

CO WIDZIAŁ ANGIELSKI 

KONSERWATYSTA 
w. REPUBLICE HISZPAŃSKIEJ 

P. Michael Weaver kandydat 

atywny na posla do an. 
ej Izby z okręgu Working- 


otea wm a 
cz IAC a le Sesat «w atakun 
ta dram emei nariai 


Wedle komunikatu — wochaacke | 
się mówi a wprowadzeniu „ghetta“ 
w Niemczech. Z dn. 1 stycznia Ży- 
dzi nie heda miell prawa xajmowa. 


nin się handlem | rzemiosłem, nato. 
miast hędę mogl kupowań we 
wszystkich sklepach oraz bywać wn, 
wszystkich lokalnych publicznych z 
nielicznymi wyjątkami (PAT). 


ton po powrocie z Hiszpanii: normalny | nigdzie ne zauważy- 
oświadczył, co następujet dem ani śladu dezorganizacjł. 
„Duża podróżowałem po Hisz.| Schroniska dla dzieci i kobiet 
panil į staraiem Się zachować o-' są czyste i dobrze utrzymywane, 
bjetiywny sąd. Po duższym po- uchodźcy zaopatrzeni we wszyst. 
bycie w Republice Hiszpańskiej | ko, co jest im potrzebne, w ężnio. 
całym sercem jestem po stronie wie mimo trudnożcj w zaopatrywa 
Rządu Republikańskiego. W Bar- | niu otrzymują taką samą żywność 
celote życie rozwija się w sposób | jak ludność cywilna. Pewna ilość 


Krwawe wybory w _ Jugosławii 


—Jugosłowiański „Ozon“ —, 


zdobył mało głosów ale dużo mandatów 


Pomma, że wybory już się odbyły połączenia teteloniczne po- 
między Jugosiawią i zagranicą nie zos aiy jeszcze przywrórJne 
dia rozmów prywatnych. W zwlązku z tym, wiadomości o prze- 
biegu wyborów do parlamentu napływają jedynie ze źródeł rzą- 
dowych. Wed:ug donlesjeń oficjalnych podczas starć pomię- 
dzy policją a demonstrantam. Opozyc'inymi 2 oschy zostały 
zabe w południowej Serbii a 2 w Baśni. Liczba rannych wy- 
nos) 14 Osób. Z Kroacji nie otrzymano jeszcze do'adnych 
raportów. Według pogiosek w mie'scowoścj Karast n dozio da 
staré pomiędzy zwolennikami dr. Maczka a żandarmerią, przy 
czym kilkanaście osób odniosia rany. 

Oficjalne wyniki wyborów da Skupczyny w całej Jugos'awił 
są nzś ępujące: lisia rządowa 1.665.519 głosów (589 proc), 
tista dr. Maczeka (Chorwatów) 1.370.823 glosy (40.21 proc), 
lista Lioticza (faszyści) 30,310 giosów (0.89 proc). Mimo tel 
proporcji fista rządowa uzyskała 75 proc. mandatów. 


kaplic jest otwarta, religia tolero- 
wana i katolicy chodzą na mszę 
śwlętą, jak za normalnych cza- 
sów. 
lelkłe wrażenie wywara na 
mnie bohaterska postawa ludności 
cywilnej, więcej narażone] na ra- 
loty bombowe, niż obiexty woj- 
skowe. Nie zauważyłem nigdzie 
ohławów strachu, natomiast czę 
s'a obserwować mog'em entuz- 
jazm ludności na widok strącone- 
go Bamolołu cndzoz'emsk'ego. 
Obserwując ten stan umysłów, 
Szdzę, że Republika Hiszpańska 
niedy się ne podda. oraz pewien 
jestem, że bombardużze w ten spa 
sób bezbronna ludność Hiszpan 
ską faszvści straca symnatję cate. 


jemn'czega zniknięcia dyrektora 
Dresdner Banku, oddziału w Kato- 
wicach, Kuria Cregera, zam. w 
Katowicach (Piłsudskiego 2). 

Badanie tej sprawy doprowaa 
dziło do stwierdzenia, że Creger 
dapuści? się niedozwolonych machi 
nacyj Hnansowa - walutowych, ka 
lidujących z polskimi przepisami 
dewizowymi, a m"jąc wrażenie, Iż 
wladze polskie wpadły na ich trop, 
ulotnił się cichaczem da Nieniec. 

Tymczasem okazało się, że Cre- 
ger wpadł z deszczu pod rynnę, 
albowiem jego przestępstwa były 
obustronne i kolidowały także z 
niemieckim ustawodawstwem de- 
wizowym. Tamtelsze władze tak- 
że tuż wdrożyły dachodzen'a. 

Z chwilą poławienia się Grege- 
ra w Bytomiu został on areszto- 
wany i osadzony w więzieniu. 

Niezależnie od tego są przeciw 
niemu również prowadzone dócho- 
dzenia w Po 


Diaa biega Mobin 

Prasa arabska donosi, że Emie 
Abdulach wyda niebawem „Bia 
łą księgę”. Pobl'kaeja ta zawierać 
będzie szereg dokumentów z akre. 


tsu wielkiej wojny, a w azczegól- 
|ności dakamenty. dotyczące aye 


© świata, tak jak stracil moją". | macji Arabów w Palestynie. 


Aresztowanie rozpruwacza 


z Manchester 


Policja angielska ne'łuje wezel- 
kimi srodkami po.ożyć kres zhtod 
niczej działalności rozmaitych 
«rozprawaczy*, którzy w ostal 
nich czasach coraz częściej poja- 
wiają się w Anglii. 

Pa „wyczynach* „Kuby Roz 
pruwacza* z Hampchire skazano 


M © poniedziałek w Manchester na 


3 lata przymusowych robót 43 let 
niego mężczyznę, kóry podczas 
Zminntowega milczenia, zorgani 
zowanego w rocznieg zawieszenia 
broni napadł na pewną 22-letnią 
dziewczynę w Manchester i prze 
ciął jej brzytwą policzek, zadając 
gięboką ranę. 
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Jeszcze o polityce w samorządzie Wybory samorządowe 


Wybory samorządcwe a ordynacja wyborcza do Sejmu 


Pisaliśmy już wiele o stosunku 
wyborów samorządowy.h do po- 
lityki, a specjalnie obecnych wy- 
borów z 18.go b. m. Stwierdzi- 
liśmy, że nadchodzące wybory ma- 
ją wyjątkową silny akcent politycz 
ny ze względu na to, że wola pa- 
lityczna spoleczeństwa nie mogia 
się wypowiedzieć w wyborach da 
Sejmu od 8 już lat. 

Ale nateży podkreślić, że OZN., 
tak narzekający na „rozpolityko- 
wanie“ slronnictw opozycyjnych 
w okresie przedwyborc-zym, sam 
trakiuje obecne wybory samorzą- 
dowe, jako akl czysto polityczny, 
niezaieżnie od wszystkich innych, 
tak dobrze znanych przyczyn, za- 
barwlających wszeikie wybury pu- 
wszechne na ko:or polltyczny. 

Oto mianowicie wybory s morzą 
dowe będą mialy bezpośredni 
wpiyw na przyszią ordynację wy- 
borczą, którą OZN. ma apra.ować 
w nawym Sejmie. 

Wiacomo, że wybory do Sejmu 
rozpisano przed wyborami samo- 
rządowymi, ponieważ system ko- 
legiów, przy istnieniu komisarycz- 
nych rad miejskich, zapewniał z 
góry OZN większość przytłacza- 
jącą w koleglach, a przez to smo 
latwe zwycięstwo w wyborach. 

Ten system kolegialny potępili 
obecnie sam jego twórca, puk. 
Slawek (klęska dobrym Jest mis. 
drzem), ale I OZN będzie musiał 
go porzucić, już choćby dlatego, 
że okres rządów komisaryczny.h, 
przynzjmniej na razie, się skoń- 
czył. 

W jakim tedy kierunku pójdzie 
reforma ordynacji wyborczej do 
Sejmu? 

Wskazówkę co do z:mierzeń 
OZN. w tym względzie dał w 
swym przemówieniu sejmowym 
szef OZN., p. general Skwarczyń- 
ski. Mówiąc o zmianie ordynacji 
wyborczej, oświadczył on: 

«Chodzi więc o to, hy brzmie. 
nie jej (ordynacji) przep'sów 
addawala głos tym prądom któ 
1e są wyrazem rosnącego poczu 
cia obowiązku wobec Państwa, 
które objawiają mlodą i kon- 

struktywną żywotność narodu i 

którym przewodzą idee, zm'e- 

rzające w przyszlość, zgodn.e 

z zasadniczymi wsk zaniami, 

słormutowanymi przez Naczel. 

nego Wodza, marszałka Śmigie- 
go-Rydza". 

Trudno posądzać p. generała 
Skwarczyńskiego o fak dalece po- 
sunlętą skromność, by wymienio- 
ne przezeń zaiety i cnoty politycz- 
ne widzial w. jarimko!wiek innym 
obozie, aniżeli w OZN-le. 

A w takim rzzie m!ma całej o- 
gólnikowej treści zapowiedzi szefa 
OZN, wyn'ka z niej jasno, że 
OZN. w projekcie nowej ordynacji 
wyborczej będzie przede wszyst- 
kim starał sę o to, by zapewnić 
OZN. w przyszłych wyborach I w 
przyszłych Scjmach większość, i to 
możliwie taką jak obecnie. 

A ponieważ system koieglalny 
odp-da, to OZN zapewne pój- 
dzie w ślady innych partii totalis- 
tycznych. chcacych z-chować po- 
zary parlamentaryzmu, I wprowa 
dzi premie dła stronnictwa rządzą- 
cego. Np. jeżeli stronnictwo ta 
otrzymuje 40% wszystkich głosów. 
to już z tytulu tego „pierwszeń- 
stwa” udziela się mu premii w po. 
staci brakujących do większośc: 
procentów, W canym przyksadzii 
może to być zarówno 11%. jak też 
20% i nawet więcej. To już za'e- 
ży od apetytu i dobrego smaku 1o- 
talistów, 

Ale, rzecz jasna, aby móc usta- 
nowić prem'ę d'a rządzącego stron 
nictwa, musi ona mieć jeśli nle 
większość w  spoleczeństwie, to 
przynajmniej większość wśród in- 
nych stranniciw politycznych. O- 
slatnie wybory do Sejmu, w któ- 
rych stronnictwa opozycyjne udzia 
łu nie brały, nie daly żadnych wska 
zań co do opinii społeczeńswa 
Dopiero wybory samorządowe bę- 


dą pod tym względem miernikiem 
tej opinii, 

Wynika więc z tega jasno, że 
OZN. sam uważa i uważać musi 
te wybory za materiał polityczny, 
na którego podstawie ułoży swój 
stosunek do nowej ordynacji wy- 
borczej do Sejmu. Już pierwsze 
wyniki wyborów samorządowych 
na Fomorzu były dla OZN. wręcz 


Fabryka: LWÓW, Janowska 24. 


katastrofalne, otrzymał bowiem w 
wybranych dotąd samorządach — 


Głosy opinii 


Zbrża się dzień wyborów 14%0- * programu Socjalistycznego I przy- 
rządowych w szeregu wa4śkich ponnia!a sobie i mieszkania robol. 


ER oae) także podkreślają swój 


kaiolicyzm i s.lniej HJA W ZYDA, 


j-k donosi prasa — tylko 27%! miast | w w.elu radach gyowady nicze, | domy ludowe, | schron.» | To też katolicki autor zapewnia, 


wszystkich giosów, zajmując rze- 
i j sce wśród stron- 
nictw. W takiej np. Chelmży OZN., 
który w wyborach do Sejmu sku- 
pił aż 70% głosów, musiał się za- 
dowolić po niespelna miesiącu aż 
7%1 

Jeżeii wybory samorządowe w 
calym kraju dadzą podobny rezul- 
tat co na Pomorzu, to odpadne 
pomysł prem:oaania OZN. I je- 
zeli OZN. będzie ch ial oprzeć za- 
sady ordynacji nie na cuiach wy- 
borczych, ta będzie musial innych 
szukać sposohów, innej „chytrej 
mechaniki", dia zapewnienia sobie 
więk: 

W każdym razie, OZN, sam u- 
czyn.ł z obeznych wyborów samo- 
rządowych a poiityczną, sam 
związał le wybory z iosem p:zy- 
sziej ordynacji wyburczej do Sej- 
mu. 


(imb.). 


Wizorajsze posiedzenie Senati 


We wtorek odbylo cię pierwszo w o- 
becnej sesji zwyczajnej posiedzenie, Sa. 


Pa edczylsnim zarządzenia p. Prezy- 
deria © rwolinin sesji zwyczajnej Se- 
mali marsz, Miedziński zakomunikował 
+ Wake przez prezydium Izby hołdu 
pamięci Marszałka Piłsudskiego w Kra- 
kowia. 


—mMmiatuwin waizii—dłniaza chwila ci 
= 


PRZIEMÓWIENIA P. PREMIERA. 


Przed przystąpieniem do porządku 
driennego zabrał glos p. premier Sławaj 
Składkowzki: 


Wysoka Izbo! W dnia pierwszego po- 
siedzeniu sesji zwycrajnej Wysokiej Iz 
by pragnę m Rządu Bzeczypo- 
«politej powitać Panów Senatorów. Jed. 
noczeźnie  oliaruję Wysokiej Izbie 
lojalną, uczciwą i i2czern współpracę 
Rządu. Zapewalim, że pry wykonywa- 
nm swych doniosłych dle Pańxwa ża. 
dań, Wysoka lzba znajdzie zawsze ię 
współpracę na drodze wytyczonej terta- 
mentem Józefa Polandsk!ego, którą dą- 
ży Polska w myśl wskszań Prczydenia 
Raeczypcspałtiej i Marszałka Śmigłega 
Rydza, (Enone oklaski). 
ODPOWIEDŹ MARSZAŁKA SENATU. 

Poczyluję sobie za ołuwiązek odpo- 
wiedzieć w imieniu łehy m. eła1 szela 
Rzędu do nza skierowane. 

W zwartych ramach jednolitej Wla- 


Zaniedbane przedmieścia 


W dlugim szeregu artykułów 
wykazaliśmy w dostatecznym sto- 
pniu, że caia gospodarka komisa- 
tycznego zarządu miasta Warsza- 
wy obliczona była na efekt ze- 
wnętrzny, na mydienie ludzoim o- 
czu „Warszawą w kwiatach” 
„Warszawą przyszłości”, „war- 
szawskim barbakanem*, gdy nato- 
miast przedmieścia Warsawy znaj 
dują się w stanie opłakanym. 

Ażeby nie być goiosłownym, pro 
simy pofatygować się n2 ul, Czer. 
niakowską koto Che!mskiej lub da 
lej, a nawet bliżej środka m.asta. 
i próbować tam wsiąść do tram- 
waju ra pierwszym lepszym przy- 
stanku, Nie można tego dokonać 
inaczej, jak po unurzaniu sę po 
kostki w b.ocie. 

A może sądzi kto, że ul. Czer- 
niakowska (jedna z najdiuższych 
w stoli.y wic) jest jedynym nie- 
chiubnym wyjątkiem? 

Nie podabnego. 

Każdemu z nas, niestety, zdarza 
się ca pewien czas, że musi odpru 
wadzić na miejsce wiecznega spo- 
czynku na Powązkach kogoś dra. 
giego, bl.skiego. Ulicą Powązkow 
ską ciągnie codziennie kilkadzie- 
sląt konduktów pogrzebowych, 
setki zaś | tysiące w  ro.znice 
śmierci podążają na nejwiększy 


dzy Państwowej Rząd | Izby Ustawo- 


dawcze mają różne choć równia wyso 


|rzadów, 


kich. Zbliża się 18-ty gruunia, Ak- | ka ua dziec. To sę chwal, Ale 

cja prasowa wzmaga się. każdy rozumie, że to tylko CHWI- 
Prasa UZN-owa szaleje, Ale ŁOWY przypiyw uczuć i nastro- 

brak argumentów. To ież głów- jów „robolmczych”. 

nym „argumen-em* pozostaje rze-| W tym ustęp.e, oprócz demago- 


że OZN-owi radcawie także potra- 
fią walczyć z żydami, nawej jesz- 
cze lep.e] od „narodawców”. 
Powstaje jakaś OHYDNA LICY- 
TACJA „KACULICKA", Katolcył 


koma „APOLITYCZNUŚĆ* szmo- |gii na temat „zpolityczności”, za- |— krzyczą we wszystkie światą 
EATER ROZTOKA EA KE 


Pamiętaj o gwiazdce 
i 


e Ksiqżeczce Prem 


którą rozpolitykowani stanaw: dwie rzeczy, 
„PARTYJNICY* chcą nzruszyć. Skoro „Gazeta“ wysuwa hasta 
W rzeczywistości atoli chodz] © domów roboin czych etc. lymSa- 
to, że OZN-wa prasa boi się, ił mym wysuwa hasta SOCJALNE. 
w gruzy rozlecj się wypieszczony I iym samym wiaśne nadaje wy- 
starzmnie argoment" g wielkich horom samcrzącowym  charaiter 
wpiywach OZN-u, potwierdzony POLITYCZNY, Albowiem żaden 
rzekomo wyborami sejmowymi OZN postulatów Socjalnych w 
(67% udziajy wyborców). į szerszym zakresie nie będzie mógl 
To też prasa OZN-owa udaje, uwzględnić, — poprostu ze wzglę- 
Se 4 rozumie, iż po prostu sejmo- du na swój charakter KLASOWY. 
wa ordynacja wyborcza, $i% Klasowy charakter OZN-owej de- 
żilwiając swobodny akt wyborczy, | klaracji (lutowej) pik. Koca wszy- 
nadata wyborom samorządowym |Scy mamy dchrze w pamięci. 
częściowa charakter polityczny. A teraz sprawa druga. Od n'ko- 
CZĘŚCIOWO! Bo naturalnie tr | go nie żądać! — wo!a „Gazeta“; 
grupowania opozycyjne (demokra- | „TYLKO OD SIEBIE“, Za pozwo- 


kiej wagi zadania. Wybonywać rada |tyczne) idą do wyborów przede | leniem! Wiemy dobrze, jak skrę- 


mia nam powlerzone będziemy rzetel. 
«=, stue | —mogę zapewnić Pa- 
s Pyry Rady Ministrów — a wzi. 
jemną lojsinością i z należnym szscnn- 
kiem dia ocpowledzislnej prary Rządu. 
(Hocane oklaski). 

Dobro powszechne | petega Rzeczypo- 


spolilej jest ta cz] wzpólny, praca nazze ! ŹN'E. 


więiący. (Oklaski). 
WYBÓR KOMISJI, 


Następnie Senat dokonsł wyboru ko- C70ym". Ma to naturaln'e jeszcze 
mishj. Wszystkie komisje wybrzua we- ten cel, żeby w razie porażki, po- „Gazeta“ 
Ji marszałka. Zaprop:no- wiedzieć: Tak, zostaliśmy pobici, przeciw koteryjnym „GIERKOM* 


dlog propozycj 


wszystkim DLA REALNEJ PRACY | powane są samorządy. Wiemy do- 
SAMORZĄDOWEJ. brze, w jakiej sytuacji są finanse 
Zreszią praca socjaTstów w aa- | samorządów. Naturalnie, nie mogą 
morządze (np. Radomia | Piotr- | iczyć na to, że państwa im zapel- 
kowa) wykazała to bardzo wyra- ni kasy. Ale jakaś KOORDYNA- 
Po cóż więc ta demagogia? [cja z finansową polityką państwa 
Ale „Kurier Poranny“ wciąż | być musi. I tu znowu powstaje 
wcłąż aglluie za hasłem „apolity- | pew'en moment polityczny. 
Swe demagoziczne wywody 
kończy  zastrzeżen'em 


wany do Komisji Prawatezzj „pr Or 
malarów — katolików zen. Rembielliski Zle POlityczn'e to nie ma żadnego 


mżyskzł zaledwie 12 głosów. znaczenia, bo przecie wybory sa- 
Nostępne posiedzenie Senzlu, du!a 21 morzadowe nie byty poltyczne.. 
b. m. o godz, 4 popoł. A wczorajsza „Gazetą Polska“ 
asituje za 
ten sposób, że dowodzi, iż OZN- 
owcy idą do s?morządów dia re- 
złnej prezy, z%$ opozycja dla ro- 
botv rolitycznej. 
Pisze; 
1 dlatego przyciągając 1 mwa- 
twłając wejścia da samorządów 
wszełktm  Mmazłom rzetelnym. 


WYŚCIG PRECYZJI 


NAMI, EEZ WZGLĘDU NA öt 
NICĘ PRZEKONAR POLITYCZ- 
NYCH — wydajemy ostrą i bez- 
względną walkę tym, którzy tdą 
da wyborów NA WŁASNYCH 
PARTYJNYCH LISTACH, którzy 


WPŁYWY POLITYCZNE. 
cmentarz warszawsk!, a z tych tyl) OZN-owj przecie n „wpływy po- 
ko ba.dzo nieliczni przyjeżdżają | lityczne” nie chodzi, broń Boże! 
własnymi limuzynami . Jak widz my, „Gazeta“ nagie 

Pzoszę spojrzeć na ul. Powąz-] sta'a się „liberalną“ — chce u'a- 
kowską. na której komlsaryczny | twić wejście do samorządu wszyst 
zarząd nie zdążył w ciągu tylu lat| kkm odpowiedn'm ludziom, „bez 
uożyć chociażby kostki gzanito- względu na różnice przekonań p0- 
wej i tysiące ludzi brną codzien- Ttycznych". Jednego tylko nie u- 
nie po grząskim błocie zakrywz- znale — „WŁASNYCH PARTYJ- 
jącym ko.ie łby, NYCH LIST“. Tym się brzydzi... 

Jest tyiko jedna dziedzina, w| Chodzi jej rzekomo o praktycz- 
której kom'saryczny zarząd pracę szmorzgdową — o brod, 
sia Warszawy pobił wszystkie re- 1 ogrody, o kanalizację 4 oświetle- 
kozdy: to autoreklama. Ale z tego! pie. Ba! o MIESZKANIA ROBOT- 
dia mieszkańców miasta niewiel-| NICZEH Przypomniała sobie... 
ka korzyść. i pisze tak: 

dno z pism wyslugujących się| | Bo samorzęd, to wybrukowane 
Z rządowi miasta zapzowadz:o ulice, mieszkania robotnicze, parki 
rubrykę: „Skąd się wzi publiczne, ośrodki zdrowia, to do- 
naszych ulic" i tlumaczy swom my ludowe i budynki mzkalne, +o 
Kennyn pemon kto to byl achroniska dla bezdomnych dzieci, 

tejko, Moniusz.o, M.ckiewicz, liczyć 
Chopin, Fredro, Kopernik itd. = RE 1 ARS 
gdyby wszystkich tych wiełki.h| sa BD SAWY] ER 
iudzi wynalazł lub odkrył dop ero z k 
tymczasowy zarząd z komisazycz- RER pranywalaeych R: 8 
mym p:ezydentem na cze'e. aa Ua e E pi F 

Na klika dni przed wyborami| 7e'zaejl Rzeczą mamarządu je 
p'ac Teatralny zwróci? się froniem| "ealzownć Nie żądać, ba nie ma 
ku przedm eściom, lecz stało foj "4 kogo. Ale właśnie twarzyć, bu- 
się a cztery lata zapóźno, miesz-| dowuć, a jeżeli żądać — to əd 
kańcy przedmieść nie dadzą się| Siebie 

Jak w'dać, OZN-owa „Gazeta“ 


brać nù ten przedwyborczy lepl 
R. |aajrza'a (na czas wyborów) da 


„Apolitycznoścą* w; 


CHETNYM DO WSPÓŁPRACY z| 


wybory ta traktują jako walke ol 


opozyci. 

Może winśnia dla tego tek tro- 
dno jsat nam porozumieć się na 
temat zadań | prae mamorząda- 
wych z tymi, co przywykli apie- 
að raje swego stnienła NA 

| GIERKACH KOTERYJNYCH, n= 
Hcytacji rzncanych w przesirzań 
postulatów, NA KRZYCZĄCYCH 
HASLACH jaskrawych transpu- 
rentów, — z tymi, co przywykli 
wea żądać, — ALE NIO OD 
SIEBTE, 
Ostrożnie, łaskawi panow'eł 
Partie derroratyczne są navraw 
dẹ partiami masowymi. „Gierli* 
"zaś „kołeryine" uprawają zmorą 
"inne ugrupowen'a.. wiaśnie te, 
które opieral s'ẹ na koterii i na 
koteryinym Sposohia myślenia. 
Co do „krzyczących hasel"... 
| Jakież może być bardziej krzy- 
czące hasta cd cecz'ennega, nud- 
nero dowońzen'a, że PAŃSTWO— 
TO MY. że Polska—to my, że kon- 
solidacja — fo my, że dobro pa- 
wszechne—ta ray. Zostawmy więc 
w snokaju „krzyczące hasa", 

No, mie skończy już z artykn- 
łem wstępnym „Gazety*, Zwróć- 
my uwagę na inne sprawy. Na- 
przykład na demagoziczne wygry- 
wanie atutu „KATOLICHIEGO" 
w felże „Gazecie”, 

P. mecenas Grzant:owsk] nad. 

'syia obszerny elaborat, w którym 
wyzywa wyborców, bv g:osowali 
!na OZN—]AKO KATOLICY... 


Działącze katoliccy stanęlt da 
wyborów nie pod sztandarem tej 
lub innej partli politycznej, kry- 
tykującej poczyniania Rzędu lub 
samorządu, m uznali, ża miejsce 
ich jest w gronie osób, wysunię- 
tych na listach Narodowo - Go- 
spadarczega Komitetu Ramorzą- 
dowego, stwierdzając przez to 
konieczność realnej i twórczej pra 
cy z tymi ludźmi, którzy pragną 
zwycięstwa myśli katolickiej w 
Polsæ wa wszystkich przejawach 
życia ztlarowega. 

P. Grzant:owsi atoll jest zanie- 
pokojony nieco tym, że endecy (I 


iowej PKO V-ej seri 


strony OZN-owcy, endecy I ONR-y: 
katolizy, tylko co nast Tylko u naa 
prawdziwy katolizyzmł Tylzo w 
naszym sidepilut 
Wytwarza się Jakaś prawdziwa 
warszawska Żciazna Brania, gdz e 
przezupnie zachwalają swój to- 
war — tym razem  „katol.eki". 
Albowiem endecja nie pozwoli Zma 
nopolizować OZN-owi katolicyzmu 
dla siebe, — o, niel 
„W. Dziennik Narodowy* ma 
hystre oko 1 Zaraz wykrywa, że © 
tym „katolicyzmem“ OZN-owym 
coś nia tęgol KTÓRZY — zapyta- 
je złośliwie — kandydaci OZN-wi 
są naprawdę „katolikami*?! Spra- , 
na n'ejasna: i 
W rękach obywateli Warszawy, 
1 na ulicach miasta ukazały złą 
odezwy, reklamujące katalckość 
lsty nr. 1. W zasadzie jest to sulte 
ces katnllcyzmu, a więc możnahy. 
nawet cleszyć mię z tąk dóniazia: 
go zwrolu politycznego. Ale na dg 
wód katolickości Hsty nr. 1 uży- 
to w odezwach fatalnego argia 
montu, palegającego na wiosk 
niu nazwisk niektórych lasstyśw: 
datów. Odezwa domowa wymień 
dch 8-ciu, afisz uliczny 28-u. At 
torzy tych odezw nie wiedzą chy: 
ba o tym, że lista nr. 1 wystawi- 
ła we wszystkich okręgach zówna 
200 kandydatów Więc jakże? Czy 
w tej llezble jest tylko 8, względ. 
nie 19-tu prawdziwych katolików? 


No i p. Grzankowski edzi w 
miance ze swym reklamowym 
QZN+wym  „kafolcyzmem”. A 
więc KTÓRZY to są „katolicy“ na 
QZN-owej liście? — groźnie zapy- 
tuje „W. Dziennik Narod", 1 za- 
pewne OZN-owrów pośle na reto- 
lekcja 1 da konfesjona'u. „PRZE- 
SADZILI W ZACIETRZEWIENIU 
LUB USŁUŻNOŚCI* — stwierdza 
endezia; bo autorzy odezw OZN- 
owych wymienili tylka 8% proc 
tendydatów OZN-owych, jako „ka 
|tofków". A dlaczego przy tym 
į przem lcze'i katofików z innych 
list?! — oburza stę endecki dzien- 
| nik Bardzo c'erpko także wyraża 
się o niewyraźnej polltyce Akcji 
Katolickie]. 

Tak licytutą sę „narodowcy“ z 
OZN-em o katal cyzm, Ohskurna 
widowisko, Niedarmo p. Mackie- 
lez w „Słowie”" nazywa OZN 
„CYGAŃSKĄ KOŁDRA“: 

„Nasz „Ozon" grzeszy tym, ża 
nie ma w ogóle żadnego Idenłaga. 
Propagatorów ma dość dużo, ba 
tyłu, iu w Polsce starostów, ala 
ideologa nie posiada żadnego. I dla 
tega pod względem Ideawym wazy- 
stkle jeyo wynurzenia wyglądają 
jak cygańska kołdra, uszyta u ka- 
wałkót, zapożyczonych u ząsia. 
dów”. 

De:nagosiczna Mecytacja przed- 
wyborcza trwa dalej. Ale OZN za- 
pzwnia, że obcy jest wszelkiej de- 
magogii I partyjnictwn. Popros't 
chcs—b'edah — cizhej pracy w sa- 
norządach, pracy konkretnej. Als 
ziośtiwi „pźrlyjnicy* mu nie po- 
zwalają.» 

K. CZ. 


CEEE ë E m e 


Germański „przyjaciel“ 
i skłócone „łacińskie siostrzyce“ 


Antyfrancuska akcja we Włoszech 


Z wizytą von Ribbeniropa w 
Paryżu i podpisaniem deklaracji 
francusko . niemieckiej zbiegło 
słę jednocześnie rozpętanie przez 
„nieoficjalne“ czynniki włoskie 
kampanii antyfrancuskiej na *% 
rewindykacyjnych żądań co da 
Tunisu, Korsyki, Nicei, Sabaudil 
i Dżibytti. „Trzecia Rzesza" szu- 
Ka zbliżenia I zacieśnienia stosun 
ków z Francją, gdy Italia rozpo- 
częla okres antyiraneuskiej poti. 
tyki. 

Von Ribbentrop oświadcza w 
Paryżu: 

„Spodziewam się, że deklara- 
cja Otwiera nową erę w stosun. 
kach między dwoma narodami". 

A jednocześnie tuba Mussolinie 
go V. Gayda stwierdza w półofi. 
cjalnym „Giornale d'Italia“, że 
„powstała teraz między Włocha- 
ml i Francją fatalna zapora”. 

Gdzież tedy podziała się sali. 
dama polityka osi Berlin —Rzym, 
wohec tej pozornej sprzeczności. 
Mówimy pozornej, bo zbieżność 
dwóch ostatnich wydarzeń polity 
ki europejskiej nie oznacza bynaj 
mniej rozbieżności na linii „osi”, 

Zresztą sam Ribbentrop nie 
omieszkał stwierdzić, że Niemcy 
i Włochy będą nadal kroczyć po 
linii tej samej polityki „osi“. 

Chodzi o co innego. Sfery poll 
tyczne zdają sobie sprawę z tego, 
że Trzeciej Rzeszy. połrzehna jest 
atmosfera spokoju z Francją, po- 
nieważ pragnie mieć wolne ręce 
na Wschodzie. Niemcy hitlerow- 
skle mają w tej chwili olbrzymie 
zadanie „uporządkowania” sto- 
sunków w Europie Środkowej. 

Czechosłowacja fUkrainał), Ru. 
munia („Żelazna Gwardia”) tc 
najpilniejsze sprawy dla hitlerow 
skiej polityki zagranicznej. 

Przycichła nawet na tle *w. 
Imieckiej ekspansji wschodnie] 
sprawa kolonialna, 

Podjęły ją za to Włochy. Italla 
nlespodnewanie rozpoczęła rewi. 
kjonistyczną kampanię kolonial- 
ną, zapoczątkowaną  wystąpie. 
niem „deputowanych” w „parla- 
mencie* faszystowskim. Wściekla 
nagonka [ciągle „poza wiedzą” 
rządu włoskiego] antyfrancuska 
wzmogła się po protestach ludno 
Ści , zakwestionowanych teryto- 
nów, przeciw uroszczeniom wło- 
skim. 

Uroszczenia te godzą zresztą 
pośrednio w interesy Wielkiej 
Brytani. Tunis bowiem, o ktary 
głównie Włochom chodzi, ma 
płerwszorzędne znaczenie w sy- 
stemie obrony Imperium. Leży ho- 
wiem „na tyłach" Libii, sąsiadu- 
łacej z Egiptem, poza tym baza 
w Bizercie: stanowi ważną pod- 
sławę dla działania floty. brytyj- 
skiej na Morzu Śródziemnym. 

Dlatego w angielskie] Izbie 
Gmin podczas omawiania wystą- 
pień włoskich w sprawie Tunisu 
nawet Chamherlain stwierdził, że 
„Otwierają one pewne perspekty- 
wy po niedawnej konferencji mo- 
nachifskiej czterech mocarstw", 
Podkreślił on również, że Tunis, 
Nicea i Korsyka stanowią jedną 
z podstaw „status quo" na Mo- 
rzu. Śródziemnym, stanu, który 
gwarantował niedawny układ an- 
Bielska . wioski. 

Chamberlain - przemilczał 
tym, zapewne celowo, gdyż 


przy 
jest 


w przededniu wizyty w Rzymie, 
inne uroszczenia faszyzmu w kwe 
stii Kanału Suezkiego, Dźłbutti i 
przede wszystkim Hiszpanii. Cie- 
kawym też byłoby wiedzieć, czy 
ów „Status quo" obejmuje usado- 
wienie się państw „osi“ na Ba- 
learach, w Maroku hiszpańskim i 
wyspach Kanaryjskich. 

Francji więc pomimo naiwnie 
ustępliwej polityki, Daladiera — 
Bonneta — przybył nowy, ñe- 
spodziewany klopot: niespołyka- 
ne od dłuższego czasu napięcie 
stosunków z „łacińską  siostrzy- 
cą". Zamiast rewindykacji kolo- 
nialnych Trzeciej Rzeszy, stanęly 
na porządku dziennym pretensje 
włoskiego faszyzmu. Nastąpiła 
chwilowa zamiana ról. 


W ten sposób osiągnięte zosta 
ły za jednym zamachem dwa cele. 
Francja mając kłopot ze swym 
śródziemnamorskim korkureniem, 
będzie musiała siłą rzeczy mniej 
uwagi poświęcać środkowo-euro- 
pejskim (nawet w tym tak ostatnio 
zmniejszonym zakresiej, co jest 
na rękę Hitlerowi, dopóki jest za- 
iety na „wschodzie. Poza tym po 
włoskiej kampanii rewizjanisty- 
czno - kolonialnej, będzie grunt 
bardziej przygotowany dla hitle- 
rowskich żądań kolonialnych... 

W takim świetle o rozbieżnośc! 
na osi Rzym — Berlin, mowy być 
nie moźe. „Rozbieżność" jest po- 


zorna. 


Z. Siudyła. 
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Nieudała polemika 


Chwyty klerykałów 


Da dziś dnia irwają próby, ze 
strony klerykalnej, przedstawiania 
partii socjalistycznej, jako PAR- 
TI] ATEUSZÓW i DOGMATY- 
KÓW - MATERIALISTÓW, Cele 
polityczne — jasne. 

W „Przeglądzie Katolickim" 
(nr. 48) p. fan Archita pisze ob- 
szerny artykuł o „Ewolucji socja- 
lizmu”. Widzi tę „ewolucję“ w 
stopniowym wyrzekaniu się zasad 
marksowskich. Cyłuje obszernie 
„Psyckologię socjalizmu“ belgij- 
skiego socjalisty De Mana i cięż- 
ko wzdycha, ubolewając, iż POL- 
SCY socjaliści nie chcą iść ślada. 
mi De Mana. Zastrzega się atoli 
szybko, że De Man także popełnia 
„błędy*: naturalnie, że „błędnym 
np. jest stanowisko De Mana, iż 
SOCJALIZM JEST POTĘPIE- 
NIEM KAPITALIZMU ZE STA- 
NOWISKA CHRZEŚCIJAŃSKIE- 
GO; iż socjalizm podjął to zada- 
nie, któremu sprzeniewierzył się 
Kościół ifd. 


Sprawy hiszpańskie 


BOMBARDOWANIE 137 MIAST 
I WSI PRZEZ FASZYSTÓW. 
Przez radio faszystowskie w 

Hiszpanii dano znać Indności Re- 
publiki, że nasipi bombardawa- 
nie 137 miast i wsi. Działo aig to 
1-go b. m. I jaż nazajntrz faszyści 
przystąpili do „zbożnego” dzieła. 
Zhombardowano 7 wiosck, zahito 
okało 100 osób. Faszyści zapowia- 
dali, że hędą bomhardowali obr 
jekty wojskowe w 137 miejscowo- 
ściach. Tymczasem każdy Hisz. 
pan wie, że ani w wymienionych 
przez aszystów miastach, ani 
wsiach, żadnych objektów woj 
skowych, ani załóg, nie ma. Cho- 
dzi o kłamłiwy pretekst, za któ- 
rym się kryje zwykłe, jn „wyo 
próbowane*, bestialstwa faszy- 
atowskie, zmierzające do sterro- 
ryzowania ludności cywilnej, da 
złamania jej ducha epora. 

Ale daremny trud! Naród hisz 
pański jest już tak zahartawany 
w walce z okrulnym wrogiem, tak 
oawoił się ze Śmiercią, że nie ma 
takiego Środka, któryraby mażna 
było go zastraszyć. 

Dodać warto, że radiowa zapo- 
wiedź masowego bombardowania 
ludności, wywołała w części kra- 
ju, zajęlej przez faczystów, silne 
poruszenie. Mimo terroru rozle- 
gły się protesty i władze zarządzi. 
ły, by wstrzymana ogłaszanie 
miejscowości, podlegających bom- 
hardowanin. 

PROF. FERRERO PIĘTNUJE 

METODY WALKI FASZYSTÓW 
Znakomity historyk wloski, 

prof. Guglielma Ferrero, przeby- 
wający na przymnsowej emigra- 
cji, pisze w „Depeche de Toulou- 
=* 4 metodach wojennych Nie- 
miec i Włoch w Hiszpanii: 

„Ta okrutna wojna ekstermi- 
nacyjna względem ludności cy- 
wilnej — ma swe głębokie źródło 
w strachu rządów niemieckiego i 
włoskiego, które wdały się w woj 
nę bez końca. Ale śrudki, których 
używają, nie prowadzą do pożą- 
danego celu i raczej przedłużają 
wojnę, rozpalając ducha oporo“, 

Go się tyczy bombardawania o. 
krętów handlowych, tə Ferrero 
przypomina deklarację w spra- 
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będzie do nabycia nieztędny dia każdego człowieka pracy, | 
ilustrowany 


kieszonkowy, 


KALENDARZ-INFORMATOR NA 1939 R. 


MiMe naszego wydawnictwa. Kalendarz zawierać hędzia 200 satron 


formatu 15x10,5 cm. | obejmuje m. 


in: przegląd sytuacji politycznej, 


bogaty dzlal organizacyjny (informacje o ruchu politycznym, zawado. 


wym, kulturalnym, 


spółdzielczym, poradnik 


organizacyjny, adresy), 


Beogratie palityczną Polski (źródłowe informacje a stronnictwach I ru- 
chach politycznych w Polsce), poradnik prawny, cyfry o Polsce, dzial 
literacki, humor, bogata informacje z różnych dziedzin. 


„kalendarz Świata Pray” "mizas me 


robotnika } pracownika umyslowego. 
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tówki na konta P. K. O, Wyd. „Robotnik“ Nr. 


knlendarz", 
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ARB- 
zo 
176 z dapiskiem „na 


wie wojny morskiej a r. 1908, ze- 
stawia prawo blokady i zatrzyma- 
nia okrętów na podstawie tej de- 
klaracji z tym, ca się dzieje obec- 
nie na pełnym Morzu Śródziem- 
nym u wybrzeży hiszpańskich: 

„Fikcyjna blokada zarządzana 
przez legalny rząd, który nie 
miałby nawet prawa ogłosić prew- 
dziwej blokady, gdyby był do 
niej zdolny; fikcyjna blokada, 
narzucona przez terror korsarski, 
najokrutniejszy, jaki znają dzie- 
je — niszczenie okrętów neutral- 
nych i mordowanie załóg na peł 
nym morzu i w portach przez ło. 
dzie pirackie i samoloty zbrodni- 
ere 

„A świat jak gdyby #iesags wa 
dostrzegał“ — pisze dalej Ferre 
ro. Wszystkie te «kropności dzie- 
ją się na Morzu Śródziemnym w 
30 lat po ukazaniu sẹ deklaracji 
londyńskiej. Jeden z suwerenów, 
którzy zwołali korderencję w r. 
1908 i który podpisał ową dekla- 
rację, jeszcze żyje i zasiada na 
tronie: jest to =ról włoski. I oto 
jego właśnie samoloty zatapiają 
okręty handlowe państw neutral- 
nych i mordują zlogi. „Nic le. 
piej nie podkreśla, w jaką prze- 
paść barbarzyństwa pogrązyła się 
już Europa w ciągu lat trzydsie 
stu i jaka czeka ją przyszłość, je- 
żeli sumienie naradów względnie 
jeszcze cywilizowanych nie obu- 
dzi się“. 

WYCOFANIE CUDZOZIEMCÓW 
Z HISZPANIE 
FASZYSTOWSKIE]. 

Tgo stycznia, na cztery dni 
tszed zapowiedzianą podróżą 
Chamberlaina do Rzymu, uda się 
do niego delegacja, złożona z 600 
osók, reprezentująca wazysikie 
części krajn. 

Delegacja w imieniu swych 
mandatariuszów zwróci się do 
premiera z tym, by użył całego 
swego wpływu celem uzyskania 
natychmiastowego wycolania 2 
Hiszpanii cudzoziemców walczą. 
cych pa stronie Franco, wraz ze 
sprzętem wojennym. Delegecja 
wskaże, że miliony obywateli an- 
gielskich wypowiedziały się prze 


! plciowa 


ciw przyznaniu Franco prawa 
strony wojującej, że setki tysięcy 
tych głosów otrzymali posłowie 
Izby Gmin, że opinia angielska 
jasno wyraziła swą wolę w spra- 
wie hiszpańskiej. 

W całej Anglii odhywa się o- 


*|becnie wybór członków delegacji. 


Każdy z nich będzie miał przy 
sobie listę nominacyjną z ilością 
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orgamzacji Ë ozóbh prywatnych, 
które reprezentuje. 

Nie chcemy przesądzać wyn:ku 
tej chwalebnej niewętpi ak- 
eji, przynoszącej zaszczyt społe- 
czeństwu ang.elskiemu. - 
daje się nam, że jeden Musolini | 
hędzie miał na Chamberlaina 
większy wpływ; aniżeli 600 dele: | 
gatów, reprezentujących miliony 
obywateli... | 


P., Archita potępia De Mana, ale 
woll go, niż marksistów. Wobec 
łego ostro potępia SOCJALIZM 
POŁSKI „który „nie ruszył ani na 
krok za swego daktrynalnego i do 
ktryrerskiązo stanowiska". 1 p. 
Archita PRZESTRZEGA przed so- 
cjalizmem polskim, zwłaszcza 
dziś, gdy PPS broni wolności 
przed tołalizmem, nawet chrześ- 
cijaństwa przed hilleryzmem, i w 
ten sposób pozyskuje maluczkich: 

W Polsce niestety sytuacja jest 
tego rodzaju, że nie wszyscy w do 


wielu tudzi, nie tylko w szerokich 


którzy wlerzą, ża w  szereywk 

socjalizmu naprawdę służą dobru 

społecznemu, i że w sumieniu Ws 

im mogą pozostać  katoliksml. 

Zjawisko ta jest objawem aworo- 

wania taktyki socjalistycznej, sza 

rzonej na łamach plam lewico- 
wych dziś szczególnie nasilonej. 

P. Archita bardzo boi się tej ta- 
ktyki socjalistycznej i ostrzega — 
jeszcze raz ostrzega czytelników, 
że przecież w PPS. propagowany 
jest ateizm; że przecie PPS stol 
NA GRUNCIE MATERIALIZMU 
FILOZOFICZNEGO: 


EEESTi="i=miTtR="N"RNT" KEG 
M. ARCE 


Warszawa, Nawy-Świni 24 
BEZPŁATNIE WYSYŁA 
Ilustr. katajas 

jknych_ kuiążsk 

m 
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Z paradoksów gdańskich 
Walka o znaczki pocztowe 


(Kor. wł), 


Gdańsk, w grudniu 1938. 

Z okazji dwudziestolecia odzy. 

skania niepodległości poczta pol- 
ska wypuściła serię nowych znacz. 
ków jubileuszowych, Jak. wiado- 
mo, istnieje także w Gdańsku po- 
ezta polska, która na terenie por- 
tu korzysta z tych samych upraw- 
nień, co poczta t. zw. Wolnego 
Miasta. Jest przeto rzeczą zrazu” 
miałą, że poczta polska „ypuści- 
ła również znaczki jubileuszowe 
dla Gdańska. I jak na wszystkich 
innych znaczkach, tak i na tych, 
przeznaczonych dla Gdańska, 
znajdujemy rysunki wyobrażające 
sceny z dziejów narodu polskie 
go. 
Było rzeczą sama przez się zro- 
zumiałą, że dla znaczków pol- 
skich dla Gdańska najodpowied- 
niejszym tematem rysunkowym 
mogą być sceny ze wspólnych 
dziejów Polski i Gdańska. Pomię- 
dzy Polską a leżącym u ujścia Pi. 
sły Gdańskiem Lyły — z wyjąt 
kiem okresu niewoli — bardzo w 
żywione stosunki, często serdecz- 
ne i bliskie, których nawet kon- 
trowersje polityczne nigdy na 
dłuższy okres nie mogły zmącić, 
ponieważ Polska z Gdańskiem 
skazane są na wzajemną wspól- 
pracę. Ba, przecież był okres eza- 
su, kiedy Gdańsk twchodsił w 
sklad Rzeczypospolitej. 

Znalezienie tematu do rysunku 
4 wspólnych dziejów polsko-gdań- 
skich nie przedstawiała dla poez- 
ty polskiej żadnych r-udności. Te 
maty same napraszały się. Tym- 
czasem poczta polska ograniczyła 
się do jednego tylko rysunku, któ 
ry odbito na czterech różnej war- 
tości znaczkach pocztowych. Ry- 
sunek ten przedstewia kupca 
gdańskiego, zawierającego tram 
zakcję zbożową z polskim szłach- 
cicem. Na dalszym planie rysun- 
ku widać symboł Gdańska owych 
czasów, słynny spichrz. Napis na 
znaczkach brzmi: „Poczta Polska, 
Port Gdańsk“ oraz „Gdańsk w 
XVI wieku”. 

Jak wiadomo, dzisiejsi wladcy 
Gdańska, panowie narodowi „30- 
ejaliści", twierdzą, że stosunek ich 
da Palski jest doskonały, ba, że 
lepszych stosunków między Gdań 
skiem a Polską uigdy nie było. 
Powinni więc na dobrą sprawę 
być zadowoleni, że na kursują- 
cym w Gdańsku znaczku poczło- 


*Kablety przyjmuje lekarka 9 r. B.lzym. wyobrażona jest cenna 


współpraca pomiędzy Polską o 
Gdańskiem, na której przecież 
Gdańsk wcale nie gorzej ad Pol 
ski wyszedł, Tymbardziej nie po 
winien był znaczek budzić žad 
nych wątpliwości, iż hitlerowców 
da niczego nie obliguje, przedsta: 
wiając scenę z przeszłości, kiedy 
nikomu nie śniło się o hitleryz. 
-~ 

Tym bardziej ogarnia zdumie 
we, gdy z organu urzędowego 
Gdańska, z „Danziger Vorposten“, 
dowiadujemy się, iż Senat w. m. 
Gdańska przesłał na ręce Gene- 
ralnego Komisarza R. P. w Gdań- 
sku MEMORIAŁ, w którym 
stwierdza, że Senat przykłada 
wielką wagę do WYCOFANIA z 
obiegu znaczków jubileuszowych, 
ponieważ — jak pisze „Vorpo- 
sten*— „wykazują TENDENCJĘ 
DO PRZEINACZANIA HISTO: 
RH, nadając dawnemu GDAŃ. 
SKOWI POLSKI  CHARAK- 
TER“. 

Wiemy wprawdzie, że jest zgo- 
ła inaczej, ale „Vorpa:ten* już pi- 
sze o „oburzeniu” ludności gdań: 
skiej, Pisma to w podrażnionym 
tonie przytacza odpowiedź Gene- 
ralnego Komisarza R. P, który oœ 
świadczył, iż „NIE MOŻE ON 
ZMIENIĆ TEGO BEZSPORNE- 
GO FAKTU, iż w XPI wieku 
Gdańsk stanowił część Państwa 
Polskiego". 

Ta gafja „Vorposten" wywoła 
ła powszechną WESOŁOŚĆ wśród 
gdańszczan. 


Dziennik jednak wpadł w jer- 


mają z niego i brnie dalej, oœ 
świadczając, że rząd gdański za- 
strzega sobie WYCIĄGNIĘCIE 
KONSEKWENCJI. 

O co chodzi właściwie? I skąd 
ten gniew? 

W Gdańska kursuje następują. 
ca anegdotka. Kupiec gdański, 
którego widać na polskim znacz- 
ku pacztowym, ma pedobno rysy 
gdańskiego  Gauleitera— Forstera. 
Ludzie badają znaczek przez lu- 
py. Jedni znajdują podobieństwo, 
drudzy zaprzeczają, ale wszyscy 
bawią się. Bo jakże to? Pan For- 
ster w rozmowie z Polakiem! “o 
obraża uczucia nacjonalistyczne 
gdańskich hitlerowców, którzy 
zresztą „podtrzymują najlepsze 
stosunki z Polskę".m 


R. 


wor, nie widzi, że ludzie pakpi 


Kto miał choć raz możność 
uczestniczyć w zebraniu czerw 
nego związku zawodowego, wie, 
że nia najmniejszym jego celem 
jest nie przekonywanie ludzi o 
„boskiej sile prawa moralnego w 
nas", jak mówi De Man, ala wis- 
śnie wmawianie w nich, że „bez 
hipotezy a iatnieniu Boga“ mogą 
się i chcą całkowicie obyć_ Poże. 
gmanle z materializmem filozofica 
nym etot ciągle jeszcze przed mo. 
ejalizmem palskim. 

Taki jest ostateczny wniosek p. 


statecznej mlerze zdają sobie spra | Archity — PPS powinna „POŻE- 
wę z istotnego oblicza naszego sa | GNAĆ SIĘ Z MATERIALIZMEM 
cjallzmu. I do dziś spotkać można | FILOZOFICZNYM", 


Gdy czyłaliśmy pierwszą część 


masach, ale i wśród inteligencji, | artykułu p. Archity (o De Manie), 


cieszyliśmy się bardzo, że naresze 
cie znaleźliśmy wyśszłałconego i 
kulturalnego klerykała, z którym 
warto podyskutować. Niestety! ar- 
tykuł zakończył się DEMAGOGIĄ, 
— tak jak czytelnicy widzą z za- 
cytowanych fragmentów. 

Gdzie to (na zebraniach związ- 
kowych, zawodowych) p. Archita 
słyszał agitację bezbożniczą? Prze 
cie to zwyczajna — nieprawda! 

1 gdzie to p. Archita wyczytał, 
że PPS stoi na stanowisku MATE 
RIALIZMU FILOZOFICZNEGO? 
Na tym stanowisku stoi Komintern 
(patrz program, uchwalony w r. 
1928). Natomiast PPS stała i stol 
na stanowisku (patrz program Ra 
domski), że „religia jest rzeczą 
prywoina”. PRZYMUSU FILOZO- 
FICZNEGO w PPS nie ma. 

De Man? Istotnie, niektórzy Z 
nas (w tej liczbie podpisany) ma» 
ją pewne wątpliwości ca do nie- 
których filozoficznych 1 socjoło- 
glcznych poglądów De Mana. Czy 
ło znaczy, że stają na stanowisku 
filozoficznego materializma? Wład 
śnie iu tkwi (zapewne celowy) 
„bigd“ p. Archity. Przedstawia 
sprawę tak, jakoby między De Ma 
nizmem a materializmem filozofł- 
cznym nie była nief. W ten sposób 
każdy krylyk De Manizmu staje 
się „materialistą". Tymczasem w 
socjalizmie istnieje całe mnóstwo 
stanowisk filozeficznych, np. neo- 
kantyzm, empiriokrytycyzm etc. 

„Doktrynaryzm*? Otóż NIE: 
właśnie PPS swym programem ra 
domskim pokazała, że „doktryner= 
ską! nie jest — wystarczy wymie- 
nić SZEROKIE traktowanie pad- 
sławy klasowej: robotnit, chłop, 
pracownik umysłowy, rzemieślnik 
itd. 

Etyka? Nawet ci z nas, którzy 
2 De Manem nie solidaryzują się, 
wyznaczają moralnemu stanowisku 
w pracy społeczne] doniosłe zna- 
czenie. 

Czegóż NAPRAWDĘ chce p. 
Archita? Oto pa prostu BOI SIĘ. 
Boi się tego, że demokratyczne, 
wolnościowe stanowisko PPS zda- 
bywa w naszych totalizujących 
czasach masy zwolenników, 

Trudno. Na to jest tyłko jeden 
sposób — żeby kler JEDNOMYŚL 
NIE, KONSEKWENTNIE i STA- 
NOWCZO zwalczał totalitarne po 
mysły. Wiadomo atoli, że tak nie 
jesta 

Niech więc p. Archita walczy o 
demokrację we własnych szere- 
gach i nie narzuca PPS — dla t- 
łatwienia sobie walki, a niezgod- 
nie z prawdą — małerialistycznej 
dogmatyki. 

To żadna „ETYKA", o którą 
panu tak podobno chodzi, p. Af- 
chito, 

K. CZAPIŃSKI. 


PRzY F 


Nie pozwól by głodna 

l zziębnięte były 

dzieci bezrobotnych 

Złóż ofiarę na Pomat 
Zimową 


„Oszczędności“ Zarządu Miejskiego |Witomeść z całej Polski 


w Siedlcach POŻAR W FABRYCE W SIE- jUnii Lubeiskiaj Nr. 13 w Rember- 
MIANOWICACH. towie, zebrał stos papierów, k:óre 
sunku do całego budżetu (złotych 


W Fltznerowskiej Fabryce Śrub uożył na stole, a następnie obla! 
694.000) niewielka | wynosi oka!a 


mieszkanie i papiery nal.ą, podpa- 
8.500 zl. dla 22 osób, czył 13 


Tit stos į zamknąwszy drzwi 
proc. w stosunku da budżetu, to klucz opuścił mieszkanie, pozosia- 
leż robienie na nich oszczędności 


wiając wewnątrz żonę i syna. Ko- 
w żadnym wypadku nie może zró bleta z nadludzkim wysiikiem przy 
wnoważyć tego budżetu. 


pomocy syna zdo!a:a ogień ugasić. 
Jako jaskrawa ilustracja robic- 


Słosując się do mbdnego hasta 
„oszczędności Zarząd Miejski w 
Siedicach bodaj że wyprzedza 
inne miasta. Ale oszczędności te 
robi się nie na własnych pobo- 
rach, dodatkach funkcyjnych, gra- 
tyfikacjach i t. p., lecz na skrom- 
nych poborach niższych pracow- 


niejaki Ignacy Celiński, który w 
tymże Zarządzie pracowal bez iNitów w Siemianowicach (Fabry 
przerwy do 1.14. 1934 r. t. į ló|czna 14] wybucił groźny pożar. 
lat. Został zwolniony, jako już cał] Od rozgrzanej rury pieca żapall 
kowicie niezdolny do pracy. Zdro | się dach nad kużnią. Dzięki temu, 
wie i sily postradał w wypad- ļiż robotnicy natychmias: ogień za 
kach, jakim ulegał przy pracy. 0- uważyli pożar można byo ziokałi- 
statnim į najcięższym wypadkiem | zwać i ugasić przy pómecy wla- 


Powiadamiona pólicja zatrzy- 


ników kontraktowych na zasił. |nia takich „oszczędności* może | był wypadek w Rzeźni Miejskiej w |szych sil. Szkoda jeķ znaczna. | ma'a Sawickiego da czasu wyjaś- 
kach- emerytalnych zą dzugaletnią | służyć niżej podany fakt. 1921 f., kiedy spadł z drabiny, z | Przerwy w ruchu nie wienia sprawy i zakończenia do- 
pracę. W Zarządzie Miejskim w Siedł. | wysokości okolo 8 mtr., ulegi zła. OFIARA PRACY. chodzenia. Podpalenia Sawicki da 


kanał na ile ciąg'ych nieporozu- 
mień malżeńskich. 
TRAGEDIA. 


Strażnik kolejowy Biskup, za- 
mieszkały w Karczynku (pad Byd 
goszczą) zastrzelił 15-letniego sy- 


Liczba tych biedaków, pobiera- 
jących zasilki w granicach od 20 
zł. do 50 zł. miesięcznie jest w sto 


Sensacyjne aresztowanie 


cach był zatrudniony od zarania 
powstania Niepodlegiego Państwa 
pracownik warsztatów miejskich, 


maniu kilku żeber I hył leczony 
przez szereg tygodni w Szpitalu 
Miejskim w Siedlcach. 

Ponieważ nie był pracownik: 
„słałym” — efałowym | nle posi 
dał praw emerytalnych, Zarząd 
Miejski w Siedlcach w drodze do. 


Na stacji rozdzielczej elekirow- 
ni kop. „Donnersmasck* w Chwa- 
towicach porażony zostal prądem 
elektrycznym o wysokim napięciu 
rabatnik Al. Wojaczek. Dażnał on 
poparzeń rąk i gowy. W stanie 


brze wyslużonej „łaski" przyznał! grożnym odwieziona ga do szpi-|na swego i ciężko ranil 9-letnią 
w Krakow.e mu zapomogę z fanduszów opieki | tala. córkę. 

Ostałnia do klasziaru SS. Nie-| sklego U. P. lecz już na inne na-| Spolecznej w kwocie 45 zł. me- J E 
pokalanek w Nowym Sączu przy- | zwiska, a mianowicie Jadwigi Po- | sięcznie. CHCIAŁ SPALIC ŻONĘ 1 SYNA. ca ponere fonai 
by'a mioda kobieja, podająca się |krzywińskiej, względnie Urszuli| Po śmierci Cellfsklego, żona naj Policja w Rembertowie (pod : 
za Helenę Oriowską, wdowę po| Pędzichówny. która] utrzymzniu pozostały jesz. | Warszawą) z03.8:a powiadomiona NAPAD RABUNKOWY 


inż. w Karwinie i dziaiaczkę spo- 
deczną z Zaolzia. 

Kohie.a ia nadużyła gościny u- 
dzielonej jej przez $S. Niekopalan 
ki i wytudzi!a ad nich gotówką 70 


falszywe indeksy 


W czasie rewizji w pokoju Ur- 
bańskiej w schronisku krakowskim 
znaleziono ukryle w kanapie oba 
umi:wersy.cckie 
oraz mszal skradziony w Nowym 


cze dwie córki, zwtócia się do 
Zarządu Miasta o utrzymanie tej 
zapomogi w dawnych granicach. 

Na wniosek Naczelnika Wydzia 
lu p. B. Głuchowskiego, który t- 


a usliowaniu 
przez niejakiego Józefa Sawickie- 
go żony i syna. 

Józef Sawicki, zamłeszkały wtaz 
z żoną Heleną 


W ŚREMIE 


W nocy dokonało dwóch osob- 
ników napadu na mieszkanie M. 


spalenia żywcem 


pieczywa gwiazdkowego i 


proszęk do pieczenia Wa 
cukise Vanillir 


na |; 


Kącik radlowy 


DAMY W KRYNOLINIE 
SPIEWAJĄ 
Dn. 14.XH o godz, 17.15 nadaje 
Poznań na fell ogólnopolskiej stylo- 
wą audycję p. t. „Damy w krynoli- 
nia śpiewają”, Tytuł obiecuje radio- 
niuchaczom chwila pełne zentymen. 


przeszłości. Audycje tega 
dzaju nadawane ag dość często w 
biegcym sezcnie radiowym t znaj: 


Trzeciakowej w Śremie, 


l synem przy ui | Bandyci przez wielką szybę do! 


zł, jak również skrada cenny | Sączu. ważał, że suma zł. 45 jest zaduża y 3 ẹ do 
mazal rzymski, po czym zbieg'a. | Stwierdzone, że Urbańska za-| na utrzymanie. Zarząd Miejski A LSA kg i 

Policja wdrożyła  poszuki-|braia z bibiio.eki zakladu bakte-| uchwalił przyznać zapomogę w l wanie. 
Japo] PUDER Zbudzona wiaścicielka młeszka- 


wania i ujęła ją w Krakowie. Jak 
się okaza'o, bya to kilkakrotnie ka 
tana gsądownie 29-lelnia Irena 
Franelszka Urbańska, ostatnia za- 
mieszka:a w Schronisku Kabiet w 
Krakowie, przy ul. Jabionowskich 
Nr. 8. Padawaia się ona za urzę- 


ciami Uniwersytetu, 


wa i Jadwigi Lisowskich, w in- | chówny. 
nych zaś wypadkach legitymawa- 


ła się indeksem wydziału 


Wydawnictwa gwiazdkowe 


wa, popularny dziś wśród dzieci 
autor — „Tańcowaia ig'a z nitkę”. 
Nowy zbiór ma tytul „Kaczka-Dzl- 
wielce pamys'owymi ry- 
sunkaini ozdobila ks4żkę 
Themerson. Należy podkreślić, że 
autor tych wierszy dla dzieci jest 
u.alentowanym poetą, k:óry markę 
swych rzetelnych kwalilikacyj po- 
trafi wycisnąć I na wesa!ym, 
twym, figlarnym wierszyk: 
„Poczia d-ra Dolittle“ — Hugha 
Loftinga (ilustracje au ora) — to 
już piąty 10m tego cyklu przygód 
Tym iazem dr. Do- 
w roli naczelnego 
bajkowego 
Fantippo, dając na tym stanowisku 
wości, do- 
wcipu i pogody ducha. Doskona- 
ly przekiad p. Janiny Mai, 


wyróżniająca słę starannością 
w doborze wydawnictw dla dzieci 
1 m!odzieży — firma |. Mortkawi- 
cza (T-wo Wydawnicze w War- 
szawle) zbogaciła i w tym roku 
N:ersturę gwiazdkową szeregiem 
cennych pozycyj. 
' Wymlenimy więc przede wszy: 
atkim osiem opowiadań Marii Dą- 
browskiej, wydanych pod wspól- 
nym ty:uiem „Czyste serca“ (ilu- 
s.racje Moniki żeramskiej). Wysa 
Ki poziom artysiyczny, szlachetna 
myśl, daleka od moralizatorskiega 
banaly | dobre adczucie wrażliwo- 
ścl m odocianega czyielnika — ota 
nieprzeciętne zalety opowiadań Dą 
browskiej, które, is:otnle, z czy- 
siego powsłaiy serca i dla czy- 
stych serc są przeznaczone, 

Nową serię uciesznych i zgrab- 
nych wierszyków dał Jan Brzuch- 


waczka”| 


1 opowieści. 
little wystąpił 
pocztmistrza 


liczne dowady pom 


czowej. 


Fachowa obsługa. 


„RADIO POPULAR" 


Na wezwanie telefoniczne Nr. 335-93, hazpłatue demonstracja w domu. 


P. 6. WODEHOUSE 
W STARYM DWORZ 
nn Z angielskiego przełożyła 
B. KOPELUWNA 


Podczas, kiedy zaczął opowiadać dość zaw:łą hi- 
atorią o lym, jak jego służący Malajczyk k:adł mu 
papierosy w Kuala Lumpur — Chinnery uderzył 
w nutę, będącą bardzo nieprzyjemnym  zgrzylem. 
Mianawicie, wyraził opinię, że pułkownik Tanner 
musiał wycbrazić sobie całe zdarzenie, 

— To byl napewno kot. 

— Koty nie chowają się w szafach — rzekł puł- 
kownik Tanner. 

— Właśnie, że się chowają — zapewnił Chinnery. 

— No lak — nadmienił pułkownik, zmieniając 
swą bazę operacyjną, jak dobry laktyk wajskawy— 
ale nie mają blisko sześciu stóp wysckości. 
= Jakto: sześciu stóp? 

— Na takiej wysokości od ziemi znajdowała się 
twarz tego człowieka. Dotknąłen jej, 


riologii U. J. w Krakowie przy ul. 
Czystej 18, 3 tomy książek nauko- 
wych, wartości 60 zi, z kiórych 
wyrwa'a kartki oznaczone pieczę- 
Książki 
sprzedała następnie w antykwarni 
Tole:a, przy ul. Szpitalnej 8, gdzie 
dniczkę prywatną, córkę ROOM slę indeksem Pędzi- 


Urbańską osadzona w areszcie 
lekar- do dyspozycji władz sądowych. 


NA GWIAZDKĘ 


Korona Radio dla Wszyst ich 


Wspaniała 7 obw. mi >erhetarodyna B-c.o la na. 

WYyPpOR W na nowsza zdobycze techniki. 

zwyczajny tom, długoterminowa warunki rata 
ne. La rata po 6 tyg. Cena 278 zh 


sumie... 20 zł. (1) 
Podajac powyższe da wiadomo 
šel pu mej wierzymy, że Rada 
Miejską nie podz'eli zdania p. G'e 
chowskiega | Prezydium Magistra 
tu, jakoby kwota 20 zł. mogia sta 
mowić minimum utrzymania dla 
3-ch osób — | uchwałę swą zmie- 
ni, pozostawiając dawne 45 zł. 
m.estęcznie. 


TEMU: HOEFISTÓW 
CRACOVII W ANTWERPII 


W obecności 12 tyalęcy widzów, 
rozegrany został w Antwerpii mis 
dzynarcuowy mecz hokeja iedowa- 
go, w którym Cracovia pokonała 
drużynę Eraba 2:0 (1:0, 1:0, 

Był to ostatni mecz Craowit w 
tegorocznym teurnee zagranicznyni 

W drużynie Cracovii wazyscy ata- 
nęll na wysokości zadania. Najsilniej 
szym! punktami drużyny Antwerpii 
byli Kanadyjczycy. 

Zwycięstwo drużyny palskiej pe- 
witała publiczność hucznymi oklas- 
kani. Po meczu g konsul 
R. P. w Antwerpii, dr. Oskar Kar- 
manic, złożył gratulacje drużynie 
krakowskiej, podkreślając, że Cra- 
covia dobrze lm się prepa- 
gandzie imienia polskiego zagrani- 
cz 
B. D. Tourne Cracovii zakończyło się 

z półnym sukcesem. Na cztery mw 
cza, rozegrana z drużynami zastlo- 
nymi przez hokejstów kanadyjskich, 


Franc 


Piht 21, 


da- 


kraju 


STATYSTYKA 
REPREZENTACJI BOKSEWSKIEJ 
Polska reprezentacja bokserska 
rozegrała ogółem 43 mecza między- 
państwowe, wygrywając 23, remist- | zł, 
Jąc 7, a przegiywając 18. Stosunek 
pumistów brzmi 370:310. Barw pol- 


Nd. 


a 7020 


cej razy w barwach polskich wal- 


— To nie mógł być złodziej. Zbyt wczesna pora. 

Reszta towarzystwa dała pomrukiem wyraz soli- 
darności z tym poglądem. Złodzieje są tak zdecydo- 
wanie stworzeniami nocy, że dla tych dobrze wy- 
chowanych ludzi była coś nieprzyzwoitego w myśli, 
że jakiś złodziej mógł się zjawić zaraz po godzinie 
dziewiątej wieczorem, Pewne rzeczy się robi, a pew- 
nych się nie robił — Zasada ta dotyczy nawet zło- 
dziejów. Mieszkańcy Walsingford Hall woleli nie 
przypuszczać ani na chwilę, że angielski włamywacz 
móglby się splamić takim oczywistym cbjawem złe- 
go wychowania. 

— Niech pan nam opowie wszystko swoimi sława- 
mi, pułkowniku — rzekł Billing. 

— Nie opuszczając żadnych, choćby najdrobniej- 
szych szczegółów — dodał Profitt, który przeczytał 
w życiu wiele puwieści detektywistycznych, 

— Ale co robił trębacz w pańskiej szałie? — za- 
pytała pani Shepley, klóra jeszcze nie rozumiała do- 
kładnie, o co chodzi. 

— A poza tym, poco pan macał ręką po szafie? — 
rzekł Chinnery, dość obraźliwym tonem. 

— Chciałem wydostać zdjęcia z Indji, aby je pcka- 
zać księżnej. Otworzyłem drzwi szafy i sięgną- 


E i SPO 


czyli: Piłat 19, Chmielewski 16, 
Czortek 16, Rnthcłe à Majchrzycki|z Warszawianką 8:8. 
po 13, Sobkowiak, Sipiński 1 Forlań Radomska broń pokonała iskrę 
aki po 11, Pisarski, hajnar, Hewery, 11:5. 

niak i Arski pa 10. 

Najwięcej punktów zdobył: Rot- 
hole, Czertek 1 Chmielewski pa 25, 
Kolczyński i Majchrzycki | również wygrnii bokserzy Or«anti 
po 18, Arski 15, Wożniakiewicz 14, | 8:3, 

Szymura i Sobkowiak po 13, Kazio” 
lek i Seweryrink po 12, Pisarski misirzowskiej prowadzi Fort Eeina 
11 punktów. 
FORT BEMA PROWADZI 
W DRUŻYNOWYCH 
MISTRZOSTWACH WARSZAWY 

W ubiegłą niedzielę rozagrano dal; ZAPASNICIWO 
sze spotkania bokserskie © drużyno-| SKRA — ELERYRYCZNOSĆ 11:5 
we mistrzostwa Warszawy w kiasia 
B. Wyniki notujemy: 


Pokwiiowania 


NA GLODNE DZIECI HISZPANII 
J. Mankiet — Płońsk zł. 8. 
Robotnicy Budowlani zł. 7. 
NA ROBOTNICZE  TOWARZY- 
STWO PRZYJACIÓŁ DZIECI 
Zarząd Oddziału Pracowników 
Międzynarodowego 
Wagonów Syplamtych Związku Za- 
wodawego "Tranapartowców R. P. — 


PAMIĘCI ANDRZEJA STRUGA 
Segal Maurycy 

NA SAMORZĄDOWY FUNDUSZ 

"WYBORCZY 

Halina Marian Górscy za Lwówń 


r. 

NA UCHOD£CÓW ŻYDÓW 

Z NIEMIEC 

skich broniło 31 pięśsiarzy. Najwię. | Halina i Marian Lórscy ze Lwowa 
al. 15. 


ZPUSLKIEM nia udała się do dalszych pokol, 


skąd dachodziy szmery. Napastni- 
ty Trzeciakową steroryzowali | po 
bili. Steroryzawana kobieia wrę- 
czyta bandy.om 300 zł. Na wszczę 
ty przez dzieci alarm bandyci zbie 
gli. Policja prowadz! dochodze- 
nia. 


RT er] 


Bakserzy Fnrtu Eema sremisowaii 


Seni zwyciężył Skrę walkewa- 
rem 16:0, z powecu zdekompletowa- 
nią Skry, W meczu towarzyskim 


Po ostatnich meczach w tabeli 


18 punktów, przed Warszawianką — 
17 pkt, i Syreną — 16 pkt. 


Mecz zapaźniczy o drużynowe tii- 
strzestwo Warczawy pomiędzy Skrę 
L £lektrycanaścię, zakończył się zwy 
ciąstwem Skry w atoaunku 17;0. 

Dzięki temu zwycięstwu Skra wy 
sunęła Się na plerwsze miejsce W 1a- 
- Punktacja wygląda następują- 


ca: 1) Skra 8 pkt., 2) Pasta 7 pkt., 
3) Rywal 4 pkt, 4) Elektryczność 
3 pkt, 5) Legia 2 pkt, 6) Fort 
Bama 2 pkt. - 


ROZNE WIADOMOSC 


POKAZ FILMÓW NARCIARSKO - 
WYSUKOGOZSKICH 

Sekcja naroiuraka oddziału war- 
szawskiego Polskiego "ow, 'Latrzań- 
sklego organizuje we środę 14 b. 
o godz. 20 w gall Stow. "Techników 
portaz franonkich filmów dzwięku- 
wych narciarsko. wysokogórskich, NA 
progrem ztożą się cziery krótkome- 
trazówki, a mianowicie: Góry Masy 
wu Wogezów, Narty na wiosnę, 
Trzy życia na jednej linie i Zawocy 


Towarzystwa 


dzieci bezrobot- 


za Lwowa zł. 2. 


zimowe w Chamonix. 


— Prawdopodobnie to był hak wystający — rzekł 
Waugh Bonner. 

— A pan pomyślał, że to nos — stwierdził Billing, 
który nigdy nie odznaczał się zbyt wielką bystrością 
w ciągu dnia, ale ożywiał się w zdumiewający spo- 
sób pa obiedzie, 

Pułkownik Tanner odetchnął głęboko, 

— Niewątpliwie — rzekł, — No, a zaraz potem 
wystający hak wyskoczył z szaiy, jak apętany i wy- 
biegł z pokoju. 

Sceptyczna szkcła myśli, której przewodził Chin- 
nery, zaczynała tracić zwolenników. To, ca powie- 
dział ostatnio pułkownik, zabrzmiało przekonywa- 
jąco. 

— Powinien go pan był zatrzymać — rzekł Profitt 

— Możlwe — przyznał pulkcwnik Tanner, — Ale 
akurat w tym mcmancie leżałem na palenieku kom.n- 
ka. Z powodu tego przeklęlego stworzenia dozna- 
łem takiego wstrząsu, że odskoczyłem w tył i wy- 
wróciłem się o coś. Gdy się pzdniosłem, ten czło- 
wiek był już w połowie korytarza. 

— Dokąd poszedł? — poinformował się Chinnery. 

— Nie zapytałem go — odpowiedział pułkownik 
krótko. — Ale jeżeli to pana interesuje — ciąśnął — 


| — Tak sią panu zdawało. łem ręką — gdyż album z fotografiami łeżał na pół- | niewątpliwie będzie mógł panu powiedzieć. Proszę 
— Do diabla, czy pan sądzi, że nie poznam się na | ce — i dotknąłem twarzy ludzkiej. tylko popatrzeć — rzekł, wskazując ręką. 
złodzieju? — Tego, co mę panu wydało twarzą ludzką. (D. e. n.) 


dują zawsze chętnych słuchaczy.. 


CO KONE m GHUMNNĘ 


Patentowany Rożgłośnik dėtektoro 
wy za zł. 16, eprawi największą ra- 
dosd w rodzinie. 
POLSKIE ZAKŁADY „ATA“ 
WARSZAWA, Ogrodowa 27. 


Radio warszawskie 
SRODA, 14 grudnia. 


9.30 Piesń. 635 Gimnastyka. 850 
Muz. (pyty). 100 Dmiemk. 7.10 
Muz. (płytyj. 800 Aud. ula azkół 
1100 „umartwienia z kołaczam* 
słuchowisko dla dzieci ralouszych, 
11.20 Serenady (płyty). 1157 8y- 
gnał czasu a Hejna. 12,03 Audi pọ- 
sud, 15.00 
ala dziect. 


15.50 Muz, 
16,00 Dziennik t Wiad.. żnep..-16.30 
Wakacje a czytelnictwa msodańsy, 
16.15 «rio, 17.00 Gd oddziaiów echot 
m.czych do puiężnaj armii — odczyt. 
17.15 „Damy w krynollnie śpiewa- 


Jam". 1800 Aud. dla wal. 18.30 
wasz język. 18.4U „Zgubny czy do- 
daini wpiyw kuna na masy?" .— 
dyskusję zagał Antoni Bohdziewicz. 
10.00 Muz. sręglorska w wyk. Maaf 
Ori. P, i. pod dyr, Z. Gorzyńskie- 
go, H. Zacheriówny — sopran, Au 
Jawora — «kizypca I „Trójki Ra. 
diowej". 2035 Aud. informacyjne. 
21.00 Koncert ćhopinowaki 41.30 
tak zwavym  spryciarstwie w 
erażnrze" — dlalog. 22.00 Holelar 
różnych krajów (płyiy). 22.40 Ulu- 
blona tsiążka lat dzłecinnych Jóg- 
fa Pusudekiego, 22.55 Przegląd pra- 
sy i oat, dzien. 28.05 Wiad. z Palaki 
w jez. ang. 

WARSZAWA IL 14.00 Zespól B. 
Rachanii. 15.00 Muzyka lekka (pły 
ty). 16.00 Muz. organowa (plyty). 
16.40 Wład. sportowe i parę nfor- 
mtcyj. 1650 Kąoiiz solistówi Apie. 
wa Ada Slawit. 1710 Pog. akt. I 
spał. 17.26 życie Kulturalna stolicy. 
17.35 Program. 1740 Muz tan. 


(płyty). 1350 Demokratyracja urzą 
dreñ 


stolicy — pog. 21.00 Myz. 
. 2140 „Pieśń o Kosowym 
ludowa epika, 31.24 Hontórt 
lekkiej piosenki, Wyk.: M. Karwow 
ska (sopran), A. Wasiel (tenor). 
23.05 Muz. ten (płyty). 23.05 Luz, 
klasyczna (Błyty)- 
CZWARTEK, 15 grudnia 


WARSZAWA I: 8.30 Fleśż, 833 
Gimnastysa, 6.50 Muz. (płyty). 7.00 
Dziennik. 7:15 Muż. (myy). 8-00 
Audycja dla szkół 13.00 „sali i na 
czym udzie giają* — poranek dla 
szkół 11.25 W Lakcia urży.czwaria 
(p.yzy). ius Hejnał. 12.04 Aua. 
poludn, 13.00 Isy na wojnie, W fl- 
zbie policyjnej i sanitarnej. 15.15 
Kiopoty i rady: „Bmoge czy pofie- 
dzenie". 15.50 Muz obiadowa. 18.00 
Dziennik i widd, gospód. 18.20 „U 
inspektorki praey” — àud., dla roln. 
dzieży. 16.10 Reo. fortep. Haliny 
Werszeńskiej (pianistka duńska). 
1710 Walka nauwi z niewidzialnym 
wroglem — pog. 17.20 „Nasże pie- 
śni" w wyk. zi. Zboińskiej - Rusa- 
kowskiej, 18u0 Aud, dla młodz. wiej 
skiej. 18.30 życiorysy inatruntentów: 
„Rodzina ultrzypcowa”*. 10.00 Kon- 
cert rozrywkowy (z Poznania). 20.35 
And. informacyjne. 21.00 Yeatr Wya 
braźni; „Książe Niezłomńny" — dra. 
mat Słowackiego. 22.00 Muz. kame- 
ralna (płyty). 22,55 Przegląd prasy 
1 ost. dzien. 22.06 Koncert muz. pól- 
skiej pod dyr. Grzegorza Fitelberga. 

WAREZAWA If: 14.00 Kwartet 
„Schrammla* Wiktora Tychawskie- 
ga. 15.00 Koncert popularny (plyty). 
16.00 Kwartet amyczkowy P. R. 
16.20 Wledomaśct Aportowa I parę 
inform. 18.50 Belt solistów. Śpiewa 
Amelia Cislecka .  Dobrowólska. 
17.10 „Warszawa pracuje w nocy i 
we mgle" — reportaż, 17.25 Życia 
kulturalne stólicy. 17.25 Program. 
17.40 Muz. tan. ipłytyj. 2100 
Brahms | Czajkowsid. „ATI 22.06 
Budowa dzieła sztuki — ódczyt. 
22.29 Muz. lekka i tan. z płyt i dan- 
oingu. 
RENEE O 


Złóż grosz ofiarny 
na PomocZzimową. 


Lud Krakowa, ingżczyźni i kobiety, młodzi i starzy, 
18 grudnia pośpieszymy do urn wyborczych by odda 


O pracę i chleb dla wszystkich! O dach nad głową i 


0 gminę dła ludu! 
tl reakcji! Niech żyje zwycięstwo listy nr. 5 


Przeciw faszyzmow 


Ama OR EEE 
KRONIKA KRAKOWSKA 


Ludu Krakowa] 


W dniu 16-go grudnia 1922 r. z ręki skrytobójcy polegi 
Pierwszy Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej 


Gabriel Narutowicz 


Cześć i sława męczennikowi! 
Wieczna hańba mordercomt 
W piątek, 16-go grudnia 1938 


r. o godzinie 6-e| wieczorem w sall 


Domu Górników, ul. Krasińskiego 16, odbędzie się 


Akademia 


dla uczczenia pamięci zamordowanego Prezydenta pod hasłem: 


„MY NIE ZAPOMNIMY!Ł” 


Wsp wikary 


OKRĘG. KOMITET ROBOTNICZY 


POLSKIEJ PARTII SOCJALISTYCZNEJ 


KRAKÓW - MIASTO. 


Projekt pożyczki inwestycyjnej 
Zarzążu Miejskiego w Krakowie 


Członkowie Komisjl finansowej i 
prawniczej Rady Miejskiej w Kra- 
kowie otrzymali projekt Zarządu 
miejskiego w sprawie zaciągnięcia 
pożyczki w wysokości 20 milionów 
zlotych. 

Pożyczka ta byłaby zrealizowa- 
na przez obywaleli Krakowa, któ- 
rzy skladaliby w tym celu, pienią- 
dze w instytucji bankowej, ptzy- 
puszczanie w Komunalnej Kasie 


Oszczędności. Przyjmowane by- 
łyby kwoty już od 5 zlotych i o- 
proceniowane 3 prác. rocznie. Za: 
sadą byłaby jednak, że kwot z:0- 
żonych nie możnaby podejmować 
przed uplywem 5 lat. 

Kwota uzyskana z pożyczki by- 
łaby przeznaczona na cele inwe- 
stycyjne, jak budowa gazociągów, 
wodociągów, linii elektryfikacy|- 
nych, układanie Bruków i t. p. 


Dzieci żydowskie z Niemiec 


W Krakowie bawi znaczna liczbą 
Żydów obywateli polskich, kiórzy 
zostali wysiedleni z Niemiec, a ró- 
wnież okato 200 dzieci żydowskich 
z Niemiec, króre z powodu odpo- 
wiedniego wieku i obowiązku 
szkolnego winny by uczęszczać do 
szkół powszechnych. 

Zachodzi jednak ta trudność, że 
szkały krakowskie są przepelnione 
dziećmi stale zamieszkującymi w 
mieście, a poza tym dzieci żydow- 
skie przybyłe z Niemiec przeważ- 


nie nie umieją po polsku. 

W sprawie tych dzieci udbył już 
konferencję z członkami prezy- 
dium miasta ralny miejski Aleksan 
drowicz. Przypuszczalnie zagad- 
nienie ta rozwiązane zostanie w 
iym kierunku, że dzieci żydowskie 
z Niemiec rozdzielone zostaną po 
wszystkich szkolach. Nie mniej je- 
dnak minie duższy przeciąg cza- 
su, nim dzieci fe opanują o tyle 
język polski, że potrafią zrozumieć 
nauczycieli. 


W niedgielę I1 b, m. wczesnym 
rankiem Policja aresztowała tow. 
radnego Stanisława Cekierę oraz 
„tów. Józefa Muchę, Dębca i jesz- 
cze jednego towarzysza. 

W poniedziałek aresztowanych 


tow. Cekiery 


odstawiono da więzienia. 

Aresztowanie nastąpiio po slar- 
ciu naszych towarzyszów z bo- 
jówką endecką, która zdzierała 
afisze listy nr. 5. 


Z frontu wyborczego 


UCZNIOWIE ZDZIERAJĄ AFI- 
SZEP. FP. $. 


Domagamy się wglądnięcia Ku- 
ratorium Okręgu Szkolnego w pra 
ktyki pewnej części mlcdzieży 
szkolnej, której domorośli faszy- 
ści z pod znaku endecji używają 
do niszczenia afiszów PPS. 

W dniu 9 b. m. wieczorem ro- 
botnik Franciszek Kalemba (ulica 
Zyblikiewicza 5) przytrzyma? uez- 
nia szkoły z tarczą niebieską nr. 
557 przy zbożnej pracy zdzierania 
afiszów PPS. 

Żądamy umożliwienia tow. Ka- 
lembie konfrontacji z owym utz- 
niem, którego iow, Kalemba z lat- 
wością potrafi rozeznać. 

Zauważono również, że zdziera 
afisze listy nr. 5 uczeń Julian Ar- 
fnatys. 

Czy władze szkolne nie powin- 
my pohamować  rozpolitykowania 
młodzieży szkolnej. 

ŻĄDAMY BEZSTRONNOŚCI 

W dniu 9. grudnia areszłowzne 
tow Krupę ze Związku Młodzieży 
Socjalistycznej przy ul. Grzegó- 
rzeckiej za to, że nalepiał anty- 
endeckie ulołki na rynnie i przy- 
trzymano ga 18 godźih bez jedze- 
nla. Jednocześnie bojówkarze „oaza 
nowi“ swobodnie pościnali tablice 
na afisze wyborcze, przeznaczone 
dla listy nr. 5 i zabrali jel Bolów- 
ki zaś endeckie w jasny dzień zry- 


w-lą afisze wyborcze innych list 
F nalepiają swoje, a kiedy obywa- 
tele na to reagują, to wyciągają 
sztylety i łomy. 

Żądamy bezstronności! żądamy 
spełnienia zapowiedzi p. Premiera 
co da czystych i uczciwych wybo- 
rów! 

BOJÓWKI „DZIAŁAJĄ“. 

W sobotę dnia 10 grudnia b.r. 
napadła bojówka „czonowska” na 
Grzegórzkzch na towarzyszy z 
M'odzieży Socjalistycznej rozdają 
cych ulotki i zzałakowała ich z no 
żami w ręku. Ta sama bojówka bu 
szowała przez calą noc z soboty 
na niedzielę i zrywała wszystkie 
afisze i podcinała tablice listy 
nr. 5, 


Kon unikat 


Dnia 14 i 15 grudnia r. b. a 
godzinie 6 wiecz. w domn ZZK, 
przy uł. Warszawskiej 17/15 od 
będzie się obszerna konierencja 
wszystkich mężów zaułania Q- 
kręgowego Komitetu Wybor- 
czego Nr, 5. Grzegórzki-Dąbie. 

Zapraszamy na tę konieren- 
cję wszystkich mężów zaufania 
Vl-ego Okręgu Wyborczego i 
wszystkich członków klaso- 
wych Związków Zawodowych, 
zamieszkałych na terenie Grze- 
górzki-Dąbie. 

KOMITET WYBORCZY VI. 


Kronika Bielska, 


Siekierą 


W czasie sprzeczki podczas pra 
cy polnej Pawel Pająk z Rychol- 
du, pow. Bielsko, uderzył siekierą 
trzykrotnie w głowę parobka Wia- 
dysława Magierę, lat 18, zamiesz- 
kałego w Rychułdzie, który do- 


Białej i okolicy 


w głowę 
znał poważnych ran. 

Po wypadku poszkodowany Ma 
giera został przewieziony da Szpi- 
iala w Cieszynie, po udzieleniu 
mu pierwszej pomacy przez dr. 
Bazara ze Strumienia, 


Listy kandydatów P.P.S, i klasowych Zw. Zawod. na radnych miejskich 


Lista kandydałów ma radnych 
miejskich w Jaworznie Polskiej 
Partii Socjalistycznej i Kiasowych 
Związków Zawodowych, kióre od- 
będą się w dniu 18 grudnia r. b., 
przedstawia się następująco: 

1 Okręg. 
1. Ludwik Zak, ślusarz, 
C. Z. Chemiczn. 

2. Józef Kempka, spawacz. 
3. Teofil Odrzywołek, górnik, 

4. Ludwik Kuźma, stolarz, 

5. Michał Bednarski, wozak, 
6. Jan Folga, kowal. 

7. Roman Wąsowicz, stolarz, 
8. Ludwik Koziarz, stolarz. 

I Okręg. 
1. Stanislaw  Siedliński, 
POP S. 

2. Karol Mucha, ślusarz. 
3. Jan Raczek, ślusarz. 
4. Feliks Mucha, górnik. 

5. Władysław Bernal, murarz. 

6. Karol Fidytel, robotnik. 
Ni Okręg. 
1. Józef Baran, górnik, przew. 
CZ G. 
. Ferdynand Kocemba, 
kop. „Piłsudski*, 
. Emanuel Kapcia, górnik. 
Kasper Szczelina, ślusarz. 
. Karol Śliwiński, ślusarz. 
|. Franciszek Siedliński, cieśla. 
IV Okręg. 
1. Stanisław Siolarczyk,. maszyn 


przew. 


przew. 


delegat 


P. K. P., przewodn. Z. Z. K. 
Jan Budak, stolarz. 
Franciszek Dusza, 

P. K.P. 

Tomasz Jamróz, emeryt. 
Józef Szafraniec, górnik, 
Aibin Olesik; stolarz. 
Albin Kempski, stolarz. 
Józef Chudoba, maszyn. PKP. 
Jan Jaworek, rewindent kolej. 
Franciszek Krawczyk, zwrot- 
niczy. 
Franciszek Pierzchała, zwrotni- 
czy. 
Erazm Pędzikiewicz, palacz. 
V Okręg. 
Władysław Szopa, 
kop. Jan Kanty. 
Józef Kłyk, ślusarz kolej. 
Stanislaw Ryter, maszynista. 
Adam Jamróz, ftutnik. 
Franciszek Mazur, górnik. 
Stefania Siedlińska, zaj. dom. 
Szczepan Sobannek, emeryt. 
Stanisław Cetera, górnik. 
Wincenty Bąk, górnik, 
Franciszek Ochmański, górnik. 
VI Okręg. 
Franciszek Krawczyk, górnik, 
Franciszek Kawalczyk, górnik. 
Ludwik Trypa, górnik. 
Wojciech Korta, górnik, 
Walenty Knapczyk, górnik. 


p 


miasżyn. 


Fopuov= w 


delegat 


Premnowemwie 


t 
i 
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| £. Tomasz Dryka, górnik. 


Ej 
Robotnicy popierajcie 
WASZE PISMO 


Baczność, wyborcy Trzebini! 


W dniu 18 grudnia 1938 r. gio- 
sujemy na kandydatów PPS. i Kla 
sowych Związków Zawodowych. 

W okręgu H-im naszymi kandy 
datami są: Jan Fala, Stanisiaw 
Skórkiewicz, Stanislaw  Kolikie- 
wicz i Wilhelm Kępka. Okręg ten 
obejmuje ulice: Kilińskiego, Wol- 
ności, Steroka, Krakowską i Mic- 
Kiewicza. Wyborcy w tym okrę- 
gu głosują w domu Stefana Bor- 
gusia przy ul. Kilińskiego 74. 

W okręgu IM-im kandydatami z 
naszej listy są: Alojzy Poloczek, 


Adam Gwizdała, Henryk Brom-| 


boszcz, Jan Kula, Wladyslaw Ha- 
pek i Plotr Bednarz. Okręg obej- 
mują ulice: Krakowską do Rynku, 
Stowackiego, Fabryczną, Ochran- 
kową, Niecałą I Wąską. Wybor- 
cy tego okręgu głasują w szkole 
męskiej na Szwajgerówce. 

W okręgu IV-ym naszymi kan- 


dydatami są: Władysław Głowac- 
ki, Wincenty Przewoźniak, Józef 
| Musialik, Franciszek Jaśkiewicz, 
| Mieczyslaw Rybiński, Jan Lasoń, 
-Karol Czech, Leon Gajewski, Fe- 
[iks Bartosiak, Franciszek Nowak, 
Wincenty Woszczyna i Franciszek 
Kulczycki, Okręg obejmuje ulice: 
Kościuszki, św. Stanisiawa, Zielo- 
ną, Puławskiego, Kraszewskdego, 
Dąbrowskiego, Kolejową, Diugą | 
Bartosza Głowackiego. Wyborcy 
tego Okręgu głosują w szkole żeń 
skiej ul. Kościuszki. 

W okręgu V-ym naszymi kan- 
| dydatami są: Kazimierz Kumala, 
Michał Adamczyk, Piotr Głuch, 
Wiadysiaw Feliksik, Jan Kopacz, 
:Władysiaw Mroczek, Okręg obej- 
muje ulice: Piłsudskiego, Kościel- 
ną, Starowiejską, Polną 1 Płoczki. 
Wyborcy tego okręgu głosują w 
sali Zarządu miejskiego w Rynku. 


Ostrzeżenie ! 


Mogą być puszczane w obieg 
fałszywe kartki, dia zmylenia glo- 
sujących na naszych kandydatów, 
może hyć postawiane jedno lub 
dwa nazwiska naszych kandyda- 
tów socjalistycznych, a reszta kan 


dydatów z przeciwnego obozu. | cego: 


Dlatego należy swoją kartkę 
uważnie przeczytać į zbadać, czy 
wszystkie nazwiska są nazwiskami 
kandydatów z listy PPS. 
Towarzyszu! Nie ufaj nieznanym 
agitatorom i przeciwnikom PPS. 
Nie wietz afiszom, ulotkom i 
wszelkim pagloskom, szerzonym 
przez wrogie nam stronnictwa. 
po 
= 


Redaktor: JERZY CESARSKL 


Towarzysze! Ušwiadamiajcie 
przeciwników, wyjaśniajcie wąt- 
płącym, przekonujcie niechętnych. 
Wytrwajcie do ostatniej chwili. 
P. P. S. nigdy nie zawiodla 1 nie 
zawiedzie zaufanią Ludu pracują: 


1 
Ramię do ramienia, a zwycięży- 
my przy wyborach w dniu 18-go 
grudnia 1938 r. 


. 

Po wszelkie informacje należy 
się zwracać do Domu Rohotnicze- 
ga i umundurowanych w dniu wy- 
borów członków A, S. (milicja 
P. P. S.). 


pracujący i bezrobotni. Wszy: 
č swe głosy na kancydatów listy nr. 
o szkołę dia naszych dzieci! 


jsądzeai byll łącznie 


Wszyscy w dniu 


Kary na szoferów i dorożkarzy 


W ciągu ostatnich dwóch tygo- 
dni odbylo się w Starostwie Gro- 
dzkim w Krakowie ok. 550 roz- 
praw karno - administracyjnych, 
przeprowadzonych na podstawie 
doniesień organów bezpieczeń- 
«twa. | tak ok. 30 osób skazano 
za radiopajęczarstwo na grzywny 
od 5 do 15 zł. i wyplatę odszko- 
dowania dyrekcji pocztowej. Za 
zakłócenie spokoju publicznego i 
opilstwo skazano ok. 45-ciu osób 
grzywnami od 3 do 10 zł. i aresz- 
tem bezwzględnym od 3 do 5 dni. 
Za przekroczenie przepisowych 
godzin handlu ukarano ok. 50 o0- 
sób grzywnami od 3 do 30 zł. 

Najliczniej jednak przedstawia 
się wokanda rozpraw © przekro- 
czenie przepisów drogowych. Od- 
powiadało bowiem ok. 250 doroż- 
karzy konnych i ok. 150 szoterów 
taksówek i prywatnych samocho- 
dów. których skazano grzywnami 
ad 2 do 10 zl. i bezwzględnym a- 
resziem do 14 dni. W niektórych 
wypadkach oskarżeni odpowiadali 
nie tylko za wykroczenia drogo- 
we, ale również za wywoływanie 
awan ur i burd pijackich, 

Podkreślić należy, że niektórzy 
z tyiwiu kil- 
kunastu, a nawet w jednym wypad 
ku — 21 doniesień, sporządzonych 
przeciwka jednej i tej samej 050- 
bie za rozmaite wykroczenia. W 
takich wypadkach stosowane byly 
IJ 


Repertuar 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO. 
Środa, 14.12 „Rodzina Wh- 
tecak'ów*. 


Czwartek, 15.12 „Baba — dziwo”, 
IGNACY FRIEDMAN 


genialny planista — wirtuoz, znany 
nietylko jaka nadzwyczajny ínter- 
pretator, ale również jako kompozy 
tar, którego mistrzowskie utwory 
należą do repertuaru każdego wiel- 
kiego pienlsty, wystąpi z jedynym 
koncertem we czwartek, 15 bm. w 
Starym Teatrze. 


Kina 

ADRIA: „Paweł | Gaweł”. 

ATLANTIC: „Bnmby nad Szangha- 
sem” + „Dropieżne meleństwo", 

LOPP- „Złotowłosa“, 

PRIMIEŃ: „Vensjonorka”. 

SCALA: „Zerzeazyłom“. 

STELLA: „Przenziwne kłamstwo”, 

ŚWIT: „Ultimatom”*. 

UCIECHA: „Zapomniana melodia". 

WANDA: „Sirarhy”. 

KINO DOMU ŻOŁNIERZA: 
zień królewski”. 


Radio krakowskie 


SRODA, 14 grudnia. 
857 Pieśń „Kiedy ranne wstają 
zerze”. 8.10 Płyta za płytę.. craz 
wiadomości bieżące. 11.20 Koncert 
symfoniczny (płyty). 14.00 Muzyka 
obiadowa w wyk. orkiestry rozgło- 
śni katowickiej pod dyr. Jarosława 
Leszczyńskiego (z Katowic). 14.40 
Pogadanka dla kobiet: „Nowości ko 
ametyczne w opr. dr. Fryderyki 
Ameisen - Distlerowej. 14.50 Pro- 
gram. 1455 Sprawy gospodarcze. 
18.00 „Skrzynka techniczna" — w 
opr. Leonarda Czupryka. 18.10 „Z 
naszego śpiewnika". Wykonawcy: 
Jenine Bilewska (śpiew), Bolesław 
Wallek-Walewski (akomp.). 5440 
Lokalne wiadamaści sportowe. 22.05 
„U młodych pisarzy krakowskich", 
szkic literacki w opr. Tadeusza Ho- 
łuja. 22.20 Koncert wieczorny: 
żelaznego repertuaru chórzysty" — 
w wykonaniu Krakowskiego chóru 
akademickiego pod dyr. Adama Eo- 
pyclńskiego. 23.05 Zakończenie «w 
dycjl 
CZWARTEK, 15 grudnia 
8.57 Pieśń „Kiedy ranne wstają 
zorze”. 8.10 Flyta za płyte.. or% 
władomości bieżące, 8.45 Skrzynka. 
dla dzieci wiejskich w opr. Toll Ret- 
Hingerowej. 11.25 Sławne chóry (ply 
ty). 14.00 Muzyka obiadowa — (pły 
ty). 1450 Program. 1455 Sprawy 
gospodarcze. 18.00 Dobry wieczór 
Państwu" w opr. Stanisława Bro- 
niewskiego. 18.10 Recital wioloncze- 
lowy Waleriana Deca, przy fortepia- 
nie Mieczysława Czyżekowa. 22.00 
Lokalne wiadomości sportowe. 22.05 
„Zagadnienia“: „Co Polsce daje nau 
ka prahistori" odczyt — wygł dr. 
S. Nosek, asyst. Akademii Umiejęt- 
ności. 2220 Koncert orkiestry: dętej 


„Wie 


Państwowych Zakładów Umunduro- 
wania w Krakowie pod kler. Maria- 
na Bleniasa, 23.05 Zakończenie au- 
dycji. 


kary bezwzględnego aresztu, nie- 
zależnie od grzywien pieniężnych. 


Z miasta 

ZAMKNIĘCIE UL. ZIELNEJ. 

W związku z budową kanału na 
ul. Zielnej, zamyka się z dniem 12 
grudnia dla ruchu kołowego prze- 
jazdowego w. Zielną ad ul. Szwedz- 
kiej do ul. Harcerskiej. 

Objazd sklerowuje się przez ul. 
Czarodzlejską- 

CHOROBY EPIDEMICZNE, 


W Wydziale Zdrowia Publicznego 
Zarządu Miejskięgo w stoł. król. mie. 
ście Krakowie zgłoszona w czasie od 
4.XII 1938 do 10.XII 1938 r. nastę- 
pująca choroby zakażne: blonica 6, 
płonica 24, dur brzuszny 1, krztu- 
sieo 1, róża 1. 


ZAPOMOGI DLA NAJUBOŻSZYCH 
RODZIN. 

Zarząd Miejskł w Krakowie w 
dniu 3 grudnia br. rozdał między 
najuhoższe rodziny 10 zapomóg w 
kwotach po 25 zł. z dochodów nara- 
słych w ciągu roku 1638 od kapita- 
łu zakładowego fundacji „8. p. Še- 
rafina i Klary Stanisławy z Sieg- 
hardtów na zapomogi dla ubogich 
rodzin lub sierot zamieszkałych w 
Krakowie, religii rzym. - katolle- 
klej”. ` 

SPTZEDAŻ CHOINEK. 

W okresie przedwigilijnym odby- 
wać się będzie na Rynku głównym 
1 innych placach targowych dorocz. 
na, tradycyjna sprzedaż chotnek wi 
gilljnych. W związku z tym Zarząd 
mlejaki przypomina, że w myśl bo 
wiązujących przepisów ustawowych 
dotyczących ochrony lasów, osoby. 
zajmujące się przewozem | sprzedn. 
ża choinek powinny pasładać świa- 
dectwa pochodzenia cholnek, wysta 
wione przez właściciela lami, a po. 
twierdzone przez lokalną władzą ad 
ministracyjną. 

Świadectwa ta na żądanie należy 
okazać miejskim organom targo- 
.— 

Jednocześnie Zarzęd miejski przy 
potnina bezwzględnie obowiązujący 
zakaz sprzedaży gałązek cisa, pącz 
ków sosnowych. gałązek wszelkich 
drzew owocowych, galązek wilczego 
łyka, kosodrzewiny oraz pędów wi- 
dlaka. 

O On 


Policja  aresziowala Gusławż 
Ćwika, zam. przy ul. Kącik 2 i 30- 
letniego Stanisława Barana z Ra- 
kawie (ul. Sadzawka 2) pod zarzi 
tem kradzieży mieszkaniowej gaf- 
deroby wartości 300 zł, na szkodę 
Barucha Schuessela przy ul. Leglo 
mów 20. 


Radio śląskie 
ŚRODA, 14 grudnia. 

5.30 „Dzień dobry" — wesoły moń 
taż płytowy. 6.30 Program na dziś, 
11.20 Serenady na instrumentach 
solowych płyty z Warszawy. 
14.00 Muzyka obiadowa w wykona= 
niu Orkiestry Rozgłośni Katowic- 
kiej pod dyr. Jarosława Leszczyń- 
skiego, 14.40 „Książka — twój przy 
jaciel* — pog. 1450 Wiadomości 
bieżące i giełda. 18.00 Aud akolicz- 
noścłowa. 18.25 Wiadomości sporto- 
we. 22.00 „Z życia gospodarczego 
Śląska: — Przemyt — wróg gospo- 
darczy państwa" — pogadanka Le- 
gna Parencowicza. 22.10 „Podróż po 
Furople" — lekka audycja muzycz- 
na w opracowaniu Janusza Wożnia- 
kawakiega i Tadeusza Pileskiego w 
wykonaniu zesopłu „Śląskiej Pozy- 
tywki" z udziałem Orkiestry Bow 
głośni Katowickiej, 23.05 Zakaliae 
nie audycji. 


CZWARTEK, 15 grndnia 

5.30 Dzień dobry — wesoły mon. 
taż płytowy. 6.30 Program na dziń 
1125 W takcie trzy - czwarta — pły 
ty z Warszawy. 14.00 Muzyka obia- 
dowa w wykonaniu Orkiestry Roz- 
głośnt Katawicklej pod dyr. Jaromin- 
wa Leszczyńskiego. 14.50 Chwilka 
społeczna. 14.56 Wiadomości bieżąca 
i gielda. 18.00 Porady radiotechnicz. 
ne (Jan Ciahotny). 18.10 Z albumy 
spikera. 18.25 Wiadomości sportowa. 
22.00 Rozmowę ze słuchaczem prze- 
prowadzi Jerzy Tepa. 22.10 Wesoły 
wieczór w opr. Jana Polityka w wy- 
konaniu zespołu „Śląskiej Pozytyw- 
ki" z udziałem Orkiestry Rozgłośni 
Katowickiej. 23.05 — 
dycjL 


Tm | poka DO y o 
Odbito w drukarni Sp. Nakładowe + Wydawniczej „Robatnik”, Warszawa, Warecka 7. 


